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O zasadniczy poprawy ftipitel.
R a d a  M in istró w  pod p rz ew o d n ic tw em  p. P re z e sa  

R ad y  M in istró w  ro z p o cz ę ła  w s tę p n e  o b ra d y  n a d  p ro 
g ra m e m  zasad n icz e j p o p ra w y  R zeczy p o sp o lite j.

W  ty m  w zg lęd z ie  p o sta n o w io n o  w  myśl ż y cz en ia  
Prezydenta R zp lte j odnośn ie  do

sanacji gospodarki i inansowej

P a ń s tw a  z w o f a ^ z e b r a n ie  w sz y s tk ic h  d o ty c h c z a so w y c h  
M in istró w  sk a rb u  i in n y ch  e k sp e rtó w .

Na ró w n i z g o sp o d a rk ą  f in an so w ą  p o sta n o w io n o  
zbadać  c z y  d o ty c h c z a so w a

m etoda odbudowy kraju

p rz e z  u rz ę d y  i u rzęd n ik ó w  je s t c e lo w a  i o św ie tlić  z a 
sa d n icz e  n ied o m ag an ia  u s ta w o d a w s tw a

o  reformie rolnej

o ra z  poddać rtw izji

ca łokszta łt  administracji p ań stw ow ej

i jej funkcjonowanie.

ŻAŁOBNE POSIEDZENIE SEJMU.
Wczorajsze posiedzenie Sejimu poświęcone 

było uczczeniu pamięci śp. Prezydenta Rzeczy- 
pospoGtoj Narutowicza. Marszalek Rataj wygłosi? 
następujące przemówienie:

Pamowic posłowie! Dnia 15. grudnia padł u- 
goictzony morderczą ręką pierwszy Prezydent 
Rzeczypospolitej w  pierwszym dniu urzędowania. 
Bod, gnoza i oburzenie przejmuje każdego, w kim 
tli iskierka poczucia państwowego. Targnięto się 
bowiem na człowieka, który powołany na urząd 
Piffizydmta, uosabiał majestat Rzeczypospolitej.

Historia nasza w ciągu wieków wykazała 
niejedino przewinienie obywateli Rzeczypospolitej 
i niejeden występek, zamordowania głowy państwa 
-me zarejestrowała. Stąd ból, groza j oburzenie i 
odruchowe wprost szukanie wytłumaczenia nie
słychanego czynu szalonej jednostki.

Byłoby nieposzanowariiem pamięci zmarłego, 
byłoby rzeczą bezbożna mącić oskarżeniami, łub 

'choćby aluzjami, le<  ̂ byłoby zarazem rzeczą nie- 
; męską nie stwierdzić, iż straszny czyn zbrodnia
rza czy szaleńca — sąd to zbada — wyrósł na tle 

!niezmiernie wybujałych walk w  łonie społeczeń
stwa toiczon-y-ch. Tern tragiczniejszą jest.śmierć 
śp. p. Gabriela Narutowicza, iż wybrany na Pre
zydenta Rzeczypospolitej za pierwsze i najważ
niejsze zadanie uznał łagodzenie tych walk i 
wprzągnięcie wszystkich obywateli dobrej woli 
do -pracy dla'Państwa.

Na konferencji odbytej w kilka gadzin po obję
ciu urzędiu powiedział mi śp. Gabriel Narutowicz: 
Wymazałem z pamięci wspomnienia o tern, kto 
by! za mną, a kto przeciwko mnie, kto miał dla 
kmrne słowa życzliwości, kto zaś słowa zniewagi. 
Godzić trzeba i łagodzić walki, bo Państwo w  
potrzebie.

Padł, zanim przystąpił do realizowania tych 
zamierzeń. To, co miało być programem działal
ności- nieboszczyka, stało się jego testamentem.

Wykonanie tego testamentu będzie najlepszem 
oddaniem czci zmarłemu. Krew pierwszego Pre
zydenta Rzeczypospolitej niech zaciąży plamą 
t y t o  na czci jedynej jednostki, lecz niech będzie 
lekarstwem dla duszy narodu.

dem om  śp- Gabriela Narutowicza, pierwsze
go Prezydenta Rzeczypospolitej Hołd i Cześć.

Na znak żałoby zamykam posiedzenie. Posło
wie wysłuchali przemówienia tego stając. Po prze
mówieniu rozległy się glosy Cześć i Hołd.

ŻAŁOBNE POSIEDZENIE SENATU.
Wczorajsze posiedzenie Senatu było poświę 

cone uczczeniu pamięci śp. Prezydenta Naruto
wicza.

Marszałek' Trąrwczyiteki wygłosi! następują- 
- ce przemówienie, którego senatorowie wysDuoliaJj 
stojąc:

Panowie senatorowie! Zebraliśmy się dzisiaj, 
aby uczcić pamięć śp Prezydenta Rzp. Narutowi
cza. Kiedy dnia 15. grudnia opuszczaliśmy tę sałę, 
nie .przypuszczaliśmy, że w  kilka godzin później 
popełniona zostanie zbrodnia, która wstrząśnie 
dusza całego społeczeństwa.

Stało się wielkie nieszczęście. Najwyższy re
prezentant Rzeczypospolitej padł od kuli szaleń
ca, który strasEu-ą krzywdę wyrządził całemu na
rodowi, bo wobec świata przedstawi? swoim 
czynem Polskę jako kraj zamętów.

Cała Polska czyn ten potępia. Ale sprawiedli
wość każe przyznać, że szaleńców takich mogła 
tylko wychować atmosfera zawiści i nienawiści, 
jaka zapanowała niestety w Polsce już od chwili 
jej zmartwychwstania.

Dzisiaj musimy sobie bez wyrzutów powie
dzieć jasno, że tę atmosferę trzeba oczyścić, jeżeli 
mamy utrzymać jedność i niepodległość Państwa-. 
Musimy sobie -uprzytomnić, że ciągła walka o 
władzę jest bezcelowa, bo w  Polsce nie można 
rządzić ani przeciw prawicy, ani przeciw lewicy  
i że walka stronnictw, przejściowe zwycięztwa tej 
lub owej strony nie przynoszą zwycięzcom stałe
go pożytku- Winni jesteśmy wobec, kraju w Sejmie 
i Senacie zapomnieć o tern, co nas dzieli, »  pomy
śleć o tern, co nas może zjednoczyć.

Może wstrząśt fenie, któremu utegl kraj cały 
pod wrażeniem niesłychanej zbrodni, przyniesie 
jakieś otrzeźwienie, może przypomni wrogim o- 
botzom słowa modlitwy Pańskiej: „Odpuść nam 
■nasze winy, jako i my odpuszczamy naszym wino- 
wajcom“.

Jeżeli pod tern hasłem znajdziemy wspólną 
drogę pracy około umocnienia bytu Ojczyzny, bę
dzie to najpiękniejszym pomnikiem dla męża, któ
rego pamięć święcimy. Cześć Jego pamięci. (O- 
k-rzyki wśród senatorów: Cześć!). Na znak ziało
by zamykam posiedzenie.
ę

HOŁD MAGISTRATU WARSZAWSKIEGO.
Magistrat stolicy postanowił wystąpić do 

Rady miejskiej z wnioskiem nagłym o nadawie 
jednemu z placów Wairszawy nazwy pi. Prezy

denta Narutowicza. Pamięć śp. Prezydenta Rze
czypospolitej u-czcił magistrat przez powstanie i 
przez przerwanie na 10 minut posiedzenia na' 
znak żałoby.

MANIFESTACJA ŻAŁOBNA W  BELGJI.
Z Brukseli dcmo-szą: W tutejszej Izbie depu

towanych oraz w senacie .odbyły się d. 21. bm.' 
serdeczne manifestacje na rzecz Polski.

■Przewodniczący I z b y  deputowanych Brunet, 
wygłosił mowę, w której między innymi powie
dział:

Straszny zamach na Prezydenta Rzeczypospo
litej Polskiej w ywołał wśród nas ogólne uczucie 
przerażenia i smutku. My wszyscy jednomyślnie 
opłakujemy tragiczny zgon tego męża stanu. 
Przesyłam pod adresem parlamentu polskiego w y
razy naszego serdecznego ubolewania, oraz za
pewnienia głębokiej sympatji, jaka łączy oba na
sze ‘kraje. Proszę Pana Ministra spraw zagranicz
nych, aby zechciał być rzecznikiem- uczuć nas’ 
wszystkich wobec Rządu polskiego. (Na ławach, 
wszystkich głosy: Bardzo dobrze.)

Minister spraw'' zagr, Yaspare oświadczył:
Z głęboki em wzruszeniem rząd przyłącza s ię ' 

do wrażonych tutaj uczuć Izby. Gdy tytko doszła 
mnie wieść o tym ohydnym zamachu, natych-' 
miast udałem się do pełnomocnego Ministra Pol-* 
ski, aby mu wyrazić kondolencję w imieniu rzą-1 
diu 'belgijskiego. Polskę łączy z Belgią bliskie po
krewieństwo wierzeń, kultury, cierpień i nadzfcf. 
Wszystko, co interesuje ten na-ród zaprzyjaźnio
ny z nami, interesuje również naród belgijski. Je
go radości są naszemi radościami, jego cierpienia 
głęboko odczuwamy i podzielamy je.

Poznałem śp. Prez. Narutowicza w Genui, 
gdzie był on jednym z  delegatów Polski. Przy tej 
sposobności należycie mogłem ocenić jego zalety, 
-zwłaszcza wysoką inteligencję, oraz całkowite 
oddanie się interesom swej ojczyzny. Znając go, 
odczuwam też obecnie większą boleść, niż k t o k o l 
wiek inny, z powodu jego śmierci. (Na wszystkich 
ławach głosy: Bardzo dobrze.)

Na pojedzeniu Senatu wygłosił .przewodni
czący Senatu analogiczne .przemówienie, przy
jęte przez słuchaczy również serdecznie. Minister 
spraw zagranicznych Yaspare oświadczy! m ę- 
dzy innymi: Polska nie jest dla nas tytko sprzy
mierzonym narodem. Naród belgijski żywi dla na
rodu polskiego sympatję, która ma swoje źródle; 
w e wspólności wierzeń, kultury oraz w tradycyj-’ 
nych stosunkach.

Ponadto zaznaczyć wypada, że d. 20. bm, 
odprawione zostało w  katedrze w  Brukseli uro
czyste nabożeństwo żałobne za duszę śp. Prez 
Narutowicza, przygotowane staraniem poselstwa 
polskiego, W obchodzie żałobnym wzięli udział, 
jako przedstawiciele króla pierwszy marszałek 
dworu, oraz adiutant generalny. 7 ministrów' 
ińiędlzy innymi Yaspare, korpus dyplomatyczny, 
burmistrz Brukseli Max, prezydent Senatu, wice
prezydent Izby deputowanych, delegacje obu Izb. 
przedstawiciele sztabu generalnego, oraz wielu 
ministerstw, n-aczehtcy wydziałów ministerstw? 
spraw zagranicznych, oraz liczna publiczność. 
Wśród człoków dała dyplomatycznego, znajdo
wali się między iimnymi nuncjusz apostolski, am- 
basaidorowie Francji i St. Zjednoczonych, charge 
d’aifaires włoski i japoński, trdnister pełnomocne 
rumuński ird.
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ZŁOŻENIE ZWŁOK.
Z W arszaw y  donoszą: W czoraj o godz. 19, 

•'odbyło się zSlutowanlę trtimuy zc zwłokami, po
cze rń  ks. bisk. połowy Gall, udał się w asyście peł
nej kapituły głównymi schodami do kaii rycerskiej, 
•gdzie znajdowała się cała rodzina śp. Prcz. Na
ru tow icza , oraz członkowie domu cywilnego®
,wojskowego Prezydenta . Po  odmówieriu „De
tprofundis'1 i pokropieniu, zwłoki poprzedzane 
■przez duchowieństwo przeniesione zosta ły  przez 
sale zanikowe kró lew sko  i schodami do katedry 
i umieszczone na katafalku w nawie głównej. Na 
trumnie spoczywał \fc n ie e  z liści laurowych,' 
złożony w  dniu 20. bm. przez P rezyden ta  Stani
sław a Mfecfcfclmyskięgo.' W  katedrze kapituła 
zakończyła rozpoczęte w  zamku nrodly. U trum 

ny złożono wieńce i postawione wartę, hono
rową.

Dziś o  godz. 10 rano odbyło się nabożeństwo 
żałobne celebrowane przez ks. .kardynała m-etro- 
pol tę arcybiskupa Rakowskiego modłami „Ca- 
st-rum DoloMsA Kazanie wygłosił ks. prof. Szla
gowski.

Po ukończeniu nabożeństwa żałobnego zw ło
ki złożono w  podziemiach katedry.

W nabożeństwie wzięli udzia’ Prezydent 
Rzeczypospolitej, przedstawiciele Rządu, korpus 
dyplomatyczny, Sejm i Senat, przedstawiciele ge
neraliom de|egacje wojewódzkie i samorządowe, 
oraz przedstawiciele organizacji społecznych.

Podczas nabożeństwa chór i soliści, opery 
w arszaw skie wykonali M szę żałobną Perlnilsa.

„Piast" w obronie p. Witosa
Z Warszawy donoszą: Na dzisiejszem popo

łudniowym posiedzeniu powziął P. S. L. „Piast" 
następującą uchwalę:
t Od chwili zebrania się nowego Sejmu w szyst
kie wysiłki stronnictw prawicowych, a częścio
w o lewicowych skierowane są ku temu, by P. S. 
L., które liczbą Swoją'i stanowiskiem zadecydo
w ać może o większości tej. lub tamtej strony, na
jmicie swój partyjny kierunek i swoją wolę, a co- 
Hajmnicj wprowadzić zamieszanie w  szeregi ra
jdowe.

Wyrazem powyższych usiłowań prawicy, a 
•częściowo lewicy sejmowej są prowokacyjne gło. 
isy organów masowych, skierowane przeciw klu- 
jbowi P. S. L„ a zwłaszcza przeciw prezesowi 
klubu P. S". L. Witosowi.
, P. S. L. oświadcza, że tego rodzaju napaści 
[utrudniające tylko współżycie ' parlamentarne

iędzęnarodowa wystawa 
prasy w Pradze czeskiej.

(Korespondencja własna „Gazety'' Lwow,“)

Praga Czeska, 17. grudnia 1922.

Wiadomość, o organizowaniu w Pradze Czes
kiej w połowie b. m. pierwszej po wojńie europej
skiej wystaw y światowej —■ odbiła się echem 
żywszenł zaledwie w  paru krajacli, a mianowicie:

liii.
WSPOWjr-lNIA.

(Dokończenie).
Wojna światowa udaremniła na razie te pla- 

'ny, które przy żelaznej energji prof. Narutowicza 
mogły być łatwo przeprowadzone.'

Z chwilą wybuchu wojny prof. Narutowicz 
otwarcie i z całym zapałem oświadczył się za 
[powstającymi Legionami i za walką orężną prze
c iw  Rosji, tak, jak przeważająca większość pa
triotycznie usposobionego społeczeństwa polskie
go. Upadek i klęska Niemiec i Austrji bardziej je
szcze może niż smutne doświadczenia okupacyjne 
sprawiły, że obecnie zwykło się wstydliwie od 
żegnywać orjcntacji legionowej, która jednak wte- 
,dy w r. 1914 była jedyną możliwą orientacją pol
ską i która bądź co bądź doprowadziła do prokla- 

jmacji Królestwa Polskiego, mniejsza o to, czy 
■szczerej, aie w każdym razie wypowiadającej po 
raz pierwszy w polityce międzynarodowej sło
wo: „Polska". Prof. Narutowicz zbyt czystym i 
'odważnym był człowiekiem, aby wypierać się te 
go, co kiedyś uznał — w  przemówieniu ostatnieni 
do Marszałka Piłsudskiego raz jeszcze wyraźnie 
'•i otwarcie z całą śmiałością zaznaczy? swoje u- 
wkłbicnie dla twórcy Legionów. Ą

Aie przekonania prof. Narutowicza były zaw
sze tylko szczere i głęboko patriotyczne, nie ska
ziła ich nigdy partyjna stronniczość i zaślepienie- 
'Byłcdebrym Polakiem i miłość swojego kraju i 
harodu była mu jedynym programem politycz
nym, tak, jak miłość prawdy, sprawiedliwości i 
uczciwości była mu wytyczną w  życiu prywat- 

jnem i publicznem. Jen  wielki patrioty; rt, im  dach

stronnnictw nie zdołają go wyprowadzić z drogi 
własnej samodzielnej polityki ludowej i że'jedy
nie na gruncie programowym nąogą istnieć wa
runki Współpracy z tymi lub owymi stronni
ctwami

W  szczególności musimy stwierdzić, że tylko 
rzeczowe względy, f. troska, o dobro Państwa, 
określały stanowisko! klubu P, S. L, przy wybo
rach Marszałków Sejmu i Senatu, oraz Prezy
denta Rzeczpospolitej.

Klub P. S. L. wyraża głębokie uznanie kie
rownictwu klubu, a przedewszystkiem Prezeso
wi W iio ifG  za nieugiętą wolę stania na straży 
uchwał klubu i jego samodzielnej polityki. To 
stanowisko klubu niechaj będzie odpowiedzią tym 
wszystkim, którzy oszczerstwami i niecnymi in
trygami starają się zniesławić osobę przywódcy 
ruchu ludowego.-

w  samej Rzpltej Czecho-słcwackiej, oraz prze- 
dewszystkiem w Polsce, w  Rosji i...we Francji.

I kraje' te najliczniej na wystawie wystąpiły, 
częściowo dzięki ujęciu inicjatywy urządzenia 
wystaw przez, samą prasę 'za pośrednictwem or
ganizacji prasowych,' częściowo zaś przez powie
rzenie tego ajencjom prasowym lub ad lioc w y
branym komitetem wystawowym. Natomiast wy
stawy prasy innych krajów:, oraz prasy z Rzpltej 
Czecho-siowackiej urządzało biuro dzienników 
i ogłoszeń z Pragi Czeskiej p. J. A. Pawlik przy 
udziale finansowym Czeska Banka.

obywatelski skłonił -go też dc porzucenia katedry 
w Zurychu i świetnego stanowiska inżyniera, 
które zjednało mu sławę wszechświatową, aby 
wszystkie swe siły poświęcić pracy dla kraju. 
Powołany przez W i. Grabskiego na stanowisko 
Ministra robót publicznych, w  gabinecie politycz
nie mu obcym, spełniał zadania swoje tak samo 
sumiennie,, jak niegdyś na katedrze politechniki i 
w pracy zawodowej- Nie zmienił się w niezem aż 
do ostatniej chwili. Twardy i surowy człowiek, 
pogardzający każdem kłamstwem i tchórzo
stwem, strzegący godności swojej niezachwianie 
i przeto mało przystępny, zjednał sobie wszelako, 
gdziekolwiek zetknął się z ludźmi, nietylko szacu
nek, ale i głęboką życzliwość.

Zaehowuia go po dziś dzień we wdzięcznej 
pamięci Styrviczvcy od czasu, gdy tam przepro
wadzał znaczne prace inżynierskie, znali go i 
wspominali serdecznie Włosi i Niemcy, Anglicy i 
Szwajcarzy — ktokolwiek go poznał, nie zapom
niał go nigdy. Zdobywał sobie ludzi nie gład
kością i układnośeią — był raczej zamknięty w 
sobie i cechowało go pewne zacięcie żołnierskie, 
albo raczci cliar.ak+er pracownika rozumiejącego 
obowiązek i uczciwość pracy- Nienawidził fałszu
i nieuczciwości tak sżmo w pracy, 'ak w polityce.

Niedawno jeszcze, będąc już Ministrem robót
publicznych, niechętnie wyrazi? się o  jednym z
posłów lewicy, dlatego, że między jednym okrzy
kiem protestu a drugim prowadził bardzo imtime 
rozmowę ze s woim kolegą. Nicszczerości takiego 
postępowania nic przebaczyłby prof. Narutowicz 
nigdy. Obcą była mu zawsze jakakolwdek niena
wiść partyjna, - oddawał sprawiedliwość każdemu, 
nie wyrzekając się przytem nigdy swoich wła
snych przekonań. Łudzili się też bardzo ci, którzy

Trudno byłoby dać szczegółowy obraz cało-' 
kształtu w ystaw y prasy całego globu ziemskie-: 
go w jednej korespondenci5, gdyby trzeba było- 
opisywać wszystko/ to, co każdy z narodów, po
siadających własne organa myśli t'.vjirczej i opinii 
publicznej, przedstawił na pokazie praskim. Atoli 
zadanie to ułatwia ta okoliczność, że zaledwie 
prasa wymienionych wyżej państw zaprezento
wała się właściwie na wystawie tak, aby o niej 
pisać można było, jako o ważkim czynniku kul
turalno-społecznym i politycznym oraz handlo
wym, choć i pod tym względem wszystkie te 
kraje, z wyjątkiem Polski, nie dały należytego 
pojęcia o prasie swojej.

— Polska na wystawie prasy międzynarodo
wej wzięła rekord pod względem jakości pokazu, 
oraz pod względem jego przedstawienia — gło
szą przedstawiciele wszystkich narodowości oraz 
przedstawienie Komitetu w ystaW .

— Chapeaux bas devant la presje polonaisse
mówił jeden z publicystów zagranicznych do

przedstawiciela Komitetu wystawowego, zapoz
nawszy się z całokształtem wystawy.

— Prasa polska, o której zagranicą mówiono, 
że posiada zaledwie kilkadziesiąt organów, do
wiódł# swoim pokazem, że posiada nie tylko 
piękne tradycje historyczne, sięgające aż do śred
niowiecza pod postacią praczasopism-gazet pisa
nych, oraz legitymują się b. dawnemi gazetami 
drukowanemi już w wiekach XVI. oraz XVII., że 
wspomnieć tu wypadnie A wizy Bykowskie (w. 
XVI. i G orczynow skiego „Merkurjasza Ordyna- 
ryjnego“ z r. 1661, jak również utrwalającego byt 
prasy gazetowej „Kuriera Polskiego", który za
czął wychodzić w  r. 1729 i istniał aż do r. 1799, 
obok szeregu innych czasopism i gazet w  XVIII., 
zakładanych w tym okresie czasu — ale, że w y
kazano się, mimo warunków niepomyślnych, sta
łym rozwojem w ciągu w. XIX. i XX., a nadto,, 
że w  chwili obecnej wśród istniejących w  gra
nicach odrodzonej Rzpltej około 1500 wydaw
nictw, posiada cały szereg organów treści ogólnej
i treści specjalnej różnorakiej.

Pożarem pokaz, z jakim wystąpiła prasa pol
ska ‘ "ódzhlićza się wielką przejrżyśfośćią, dzięki 
umiejętnemu i fachowemu ugrupowaniu 'wydaw
nictw według ich treści, Osobno bowiem zgrupo
wano tutaj prasę codzienną poszczególnych miast, 
osobno zaś czasopisma treści ogólnej i czaso
pisma treści specjalnej— jako dział prasy współ
czesnej — dział główny, który uzupełnia się dzia
łem retrospektywnym, oraz działem informacyj-

spodziewali sie od niego niezasłużonych wzglę
dów, lub faworyzowania jakiegokolwiek stronni
ctwa, narodu, czy klasy, a tylko bezgraniczna ig
norancja lub bezwstydne oszczerstwo mogło- go o 
to pomawiać. Tak jak niegdyś jako młody inży
nier w St. Gallcn zrzucił ze schodów człowieka, 
który chciał go przekupić, tak i na stanowisku poli
tyka nie dopuściłby nigdy najmniejszej nieuczci
wości-

Minister jmn jego odbijało korzystnie poć wzglę
dem sprawności i nieliczncści personalu, jak i po
rządku od większości innych. Był człowiekiem 
żelaznej woli, niespożytej energji, siłacz fizyczny 
i duchowy, pracownik niestrudzony.

Przeszedł przez życie bez plamy i skazy — 
na pamięć jego nie padnie oni cień zarzutu, w  naj
drobniejszych jak i w  największych rzeczach ce
chowała go absolutna prawość i czystość — bez
graniczna odwaga i sprawiedliwość. I tak jak dio-m 
jego w  Zurychu r.fie był pominięty przez nko-go- z 
wybitnych i szanownych ludzi, tak też tylko nie
liczni mogli się poszczycić jeg-o znajomością, ałe 
było to wyróżnienie, które umiano cenić. Kogo on 
uzna? godnym swojej znajomości i przyjaźni, za 
tego można było rękę w  ogień włożyć — ubiega-' 
ło się też o to wielu, ale tak, jak dla każdego stu
denta i pracownika, który pomocy iego potrzeoo- 
wał, znalazł czas i cierpliwość, tak surowy ' wy
magający był w  wyborze znajomości. A jednak, 
nie był to suchy i bezduszny autorytet niedostę-p-, 
ny żadnym wzruszeniom i uczuciom. Był ideal
nym mężem i ojcem, pracującym i zarabiającym1 
wyłącznie dla dzieci;, mawiał nieraz, że od cza. 
su, gdy przyszły na świat, niczego już nic uważał, 
nigdy za swoją własność, tytko wszystko im od
dawał. Calem sercem kochał muzykę — bywał



„GAZETA LWOWSKA" z dnia 23, grudnia 1922.

Inym i naukowym, zawierającym zestawienia 
jstatystyczno-graficzne i mapowe rozwoju i stanu 
•obecnego prasy polskiej, jak również i szereg 
[dziel traktujących o historii prasy i jej liczebno- 
jści z wydana specjalnie jakby na wystawę przez 
[„Informację Prasową Polska11 pracą zbiorową pp. 
[•Stan. 'Jurkowskiego i Raz. Daszkiewicza — „Bi- 
bljagrafją ważniejszych prac, dotyczących prasy 
polskiej11 na czele. Oprócz pracy tej, będącej ze
szytem trzecim zapoczątkowanej i wydawanej 
[przez „Informację Prasowa Polską" publikacji
stale] „Biblioteki prasowej polskiej11 — na w y
stawie prasy polskiej znalazły się na stole 
z mapami i tablicami iniormacyjnerm: 1)
i„Spis gazet i czasopism Rzeczypospolitej Polskiej 
ra rok 1922“, wydany przez biuro ogłoszeń T. 
Pietraszka z Warszawy, 2) Krótki zarys history
czny Stef. Górskiego o dziennikarstwie polskiem, 
[wydany przez firmę księgarska M. Arcta, 3) Od
bitka z miesięcznika statystycznego G. U. St. ze 
[statystyką urzędową prasy polskiej z r- 1922, 4) 
Kilka innych książek informacyjnych o prasie pol
skiej, a m, in. praca St. Jankowskiego o prasie 
rolniczej w latach 1914—1919, J. Kucharzewskiego 
'o czasopiśmiennictwie polskiem w w. XIX itp.

Skoro mowa tutaj o literaturze dotyczącej 
prasy polskiej, a uwidocznionej na wystawie pra
skiej, wspomnieć trzeba również, że oprócz tego 
jznalazly się w dziale retrospektywnym w szystk il 
'nieomal wydane u nas numera lub księgi jubile
uszowe najstarszych z pośród istniejących poi 
jskich organów prasowych: „Gazety Lwowskiej11 
!(3-tomowa księga jubileuszowa z lat 1811—1911), 

Kuriera Warszawskiego" (numer jubileuszowy z 
[okazji stulecia (1821—1921), „Tygodnika Ilustro
wanego41 (numer jubileuszowy z r. 1909 z okazji 
50-leęia), „Gazety Rolniczej" (50-leoie z r. 1911), 
[„Kuriera Porannego" (25-lecie z r. 1897), „Piel
grzyma" (50-iecie w r. b.), „Kurjera Polskiego" 
(25-lecie w r. b.), „Rozwoju" (łódzkiego) (również 
25-lecie) i w. in.
. Nie można wreszcie pominąć milczeniem, i \  
,wiele wydawnictw, a zwłaszcza czasopism wybit- 
,nie artystycznych, nadesłało bądź ciekawsze swe 
[zeszyty, bądź całe nawet komplety („Wianki11, 
i„Przegląd Warszawski", „Straż nad Wisła", „Ty
godnik Ilustrowany"). Nadto wiele z pośród nie
istniejących już wydawnictw tego samego rodzaju 
i wypożyczyło na wystawę kilka osób lub instytu
cji, a m .’ in. pp. Jurkowski, Wiiuer, Fisz!er, „In
formacja Prasowa Polska", 
i Ozdobnych okładek do niektórych wydaw-

prawie na wszystkich koncertach, które się za je
go bytności w Zurychu odbywały — nie można 
też było mu zrobić większej przyjemności, jak 
zapraszając go na wieczór muzyczny, lub jeżeli 
kto u niego grywał. Do tej jednej sztuki się zapa
dał i rozumiał się też na niej dobrze.

Nie będąc nazbyt łagodnym i wyrozumiałym, 
.nie byłby jednak ani w polityce, ani w stosunkach 
prywatnych ścierpiał niesprawiedliwości lub czy
jejkolwiek krzywdy. Dla tych, którym patriotyzm 
jest równoznaczny z nienawiścią i prześladowa
niem innych, stanowisko Narutowicza mogło być 
.„niepatrjotyczne*1 — dla tych, którzy pytali o mi- 
(łość i wierność dla własnego narodu, Narutowicz 
ibył patriotą w najwyższem tego słowa znaczeniu.

Nie wyróżniając nikogo ponad zasługi, nie 
:byłby prof. Narutowicz nigdy pozwolił na jakie
kolwiek prześladowanie lub krzywdzenie jakiej
kolwiek grupy politycznej czy narodowej, nie dał
by się nigdy powodować czyjemikolwiek wpły
wami. Obawiać mogli go się tylko ludzie nieczy
stych rąk i krzywych dróg, i ci słusznie, bo tak, 

[jak nie dopuściłby niczyjej krzywdy, tak też nie 
:darowa 1 żadnej podłości i uchybienia obowiązkom 
'obywatelskim czy osobistym. ~ ,

I to właśnie, co zdobyło mu .szacunek i cześć 
całej Europy, stało się przyczyną jego zguby. 
(Zgubiło go nie to, że był stronniczy — bo nigdy 
prof. Narutowicz do żadnej partjli nie należał, tyl
ko to, że. był bezstronny dla wszystkich i dzięki 
[swoim liberalnym, europejskim przekonaniom, 
pragnął tej samej sprawiedliwości dla wszyst 
kich, że znał tylko ludzi  i cenił tylko Ludzkość, 
,nie zniżając się do partyjnych czy narodowych 
nienawiści. Zgubiło go to, co było jego najwięk
szą  chwałą: że był Człowiekiem, a nigdy człon 
Piem jskiegokolwięk stronnictwa, że był pad jo tą

nictw jubileuszowych i innych dostarczyła p. Zofja 
Dąbczańska ze swego atelier-papeterie z War
szawy, a do dekoracji pawilonu reprezentacyjnego 
prasy polskiej użyczył kilimów „Ludpol11. Nadto 
kilka osób wypożyczyło do tego samego celu 
pięknych „batików11. (Dok. nast.).

Hlilitaryzm sowiecki.
w y d a w a n y m  w(i)

Y. j* ’=
W P rzeglądzie  rosyjsk im ,

B erl in ie  p r z e z  m enszew ifeów ,  p z r t ję ,  której c z ło n 
k o w ie  są  ś le d z en i  i ś c ig a n i  przez  b o l sz e w ik ó w ,  z n a j 
dujem y artykuł d o s k o n a łe  ndoku  n e n t o w a n y  o  m il. -  
taryźtnie s o w ie c k im .  D ziew ią ty  k o n g r e s  so w ie tó w  
u ch w a li ł  w p r o w a d z ić  w  Rosji  sy s te m  mi icyj dla z a 
p e w n ie n ia  b e z p ie c z e ń s t w a  w  kraju. L ecz  Trocki o d 
rzucił  t ę  ideę,  jako  „ n i e  mającą ż i d n e g o  se n s u " .

Trzeba n a m  —  m ó w i ł  , o n  —  s tw o rz y ć  p r a w 
d z iw ą  a r a j ę , a r m j ę 1 m i i i u f y s t y c z n ą , trzeba  o b u d z ić  
sza c u n e k  d la  m y śl i  i w ie d z y  w o jsk o w ej .

I o d tą d  u s ta ły  w y b o ry  d o w ó d  c i  w i rady ż o l-  
aierzy, a n ie k ó r n o ś ć  p o d p a d a  p o d  n a j s u r o w s z e  za 
rządzenia .  S łu żb a  w o js k o w o  j e s t  o b o w ią z k o w a  dla 
w szy s tk ic h ;  o f iceró w  daw nej  armjt w c ie la  s i ę ,  chcą  

; y  n ie  c h c r .  Czas t r w a n ia  s łu ż b y  w o js k o w e j  ozna-  
zę-no na  1 8  m ie s ię c y  w  p:echocie ,  na 4 V S roku w

srtylerji.  R e z e r w is t ó w  w z y w a  s i ę  p o d  sz tandary  na  
o k resy  ć w i - z e ń  s t  do  w ic i  u i a i  40. D aw ne w y k lu 
czon e  kategorje  ptz- .znacza  się  d < u s łu g  s p e c j a ln y c h .

K siążkę  Karola L iebknechta ,  t e g o  m ęczen n ika  
ko m u n izm u ,  p. t , : , ,P r z e c i w  m H its r y z m a w i11 u su n ię to  
i su r o w o  z a k a z a n o  t rzy m a n ie  jej w  bib lio tekach  
armji czerw onej  i o rgan izacyj  ro fco tn iw ych .

W  ten s p o s ó b  s o w ie t y  p o ś w ię c a ją  c z łą  energ ię  
p ie lę g n o w a n iu  d u ch a  d a w n y c h  w o je n  zaborczych ,  
których u z a sa d n ie n ie m  nowern m a być  h a s i o  Rewo*  
hic;i speieczuci. .

Banki rosyjskie w 
o sytuacji Rosji sowieckiej.

(j.) Komitet przedstawicieli banków rosyj
skich w Paryżu wydał właśnie obszerny memo
riał o nawiązaniu stosunków ekonomicznych z 
Rosją sowiecką. Memorjal ten zwrócony jest 
przeciw akcji rządu sowieckiego, który przedsta
wia finansistom zagranicznym nawiązanie sto
sunków jako możliwe, a udział kapitałów zagra
nicznych w przedsiębiorstwach rosyjskich jako 
korzystny.

Z obszernych i uzasadnionych szczegółowo

ale nie nacjonalistą; człowiekiem postępu, ale nie 
doktrynerem, że służąc całemu krajowi, był zbyt 
czystym i dumnym, aby naginać swój sąd do 
względów partyjnych lub osobistych, że przyjął 
obowiązki obywatelskie w imieniu Prawa i Na
rodu, nie w imieniu partji.

Nie bv!o w stanie pojąć tego zbrodnicze za 
ślepienie — nie rozumiano, że prof. Narutowicz 
nie będąc zwolennikiem pewnych partji, nie byłby 
nigdy spiarnil się niesprawiedliwościąAvobec nich, 
że dla wyborców swoich byłby on tak sarno su
rowy jak dla przeciwników względny w miarę 
jedynie ich zasług wobec Państwa i społeczeń
stwa.

Poległ wielki bojownik Sprawie dl iw ości,
Wielki i wierny miłośnik jednej i  nietykalnej 
Prawdy.

Stanął jako wyznawca idei przeciwko w y
znawcom partyjnych doktryn wszelkich stron
nictw — nie zrozumiano go. Znieprawieni par
tyjna stronniczością, nie byliśmy godni człowieka', 
który Idee stawiał ponad wszystko, który nie
skazitelność swego charakteru i wierność wiecz
nym ideałom cenił wyżej niż przesądy stronni
cze i swojej czystej bohaterskiej duszy nie sprze
dał za półślepe dogmaty żadnej partji. Z głęboką 
pogardą dla partyjnych pochwał i partyjnych po- 
twarzy przeszedł ten człowiek między nami — i 
minął nas, wpatrzony w  obraz Ojczyzny, która 
kiedyś będzie, — w  światło Prawdy, które kiedyś 
uczci świat całv. lwiąt inny,. czystszy, dosko
nalszy. __  ̂ j . M.

*>«— I

cyframi wywodów tego memoriału wyjmujemy i 
kilka szczegółów, które w sposób plastyczny 
przedstawiają stan bankructwa Rosji sowieckiej.;

Sporządzono w Potrogradzie spis 500 przed
siębiorstw do wydzierżawienia. Znaleziono, na
bywców tylko na lló , a z 1-ym sierpnia 1922 pozo
stało z nich tylko 89, gdyż 27 kontraktów zostało 
zerwanych, Liczba wydzierżawień zmniejsza się 
stopniowo- Z 1-ym sierpnia państwo otrzymało- 
tylko 52 proc. sum, które mu się najeżały tytułem
kontraktów.

•Co do kopalń węgla, rezultat jest jeszcze 
bardziej typowy. Liczni przedsiębiorcy prywatni 
wzięli w dzierżawę kopalnie donieckie. W listo
padzie 1921, liczba kopalń wydzierżawionych w y -[ 
nosiła 764, a ilość węgla wydobytego z tych ko
palń w tym jednym miesiącu wynosiła 8 : p ó l; 
miliona pudów. L e c z  przedsiębiorcy n;e zdo:a'i: 
walczyć długo z sztucznymi stosunkami; w  mar-, 
cu następnego roku liczba ich była pięć razy  
mniejsza, a produkcja obniżyła się na 1.3 miliona1 
pudów; w miesiącu zaś maju spadla na 800.000 
pudów. Ogólna produkcja węgla spadla z 61 mi
lionów pudów w  miesiącu styczniu, na 25 nu-, 
bonów pudów' w  sierpniu 1922.

Koncepcja bolszewizmu, odbywającego szyb
ko i świadomie ewolucję ku systemowi kapita-^ 
listycznemu i burżuazyjnemu, jest prostem złu
dzeniem. Ustępstwa formalne na rzecz wyobrażeń' 
i pojęć burżnazyjnych, są tam uważane jako cza-' 
sowę, ' _

— „Udzielamy moratorium burżoazji —; 
oświadczył Trocki.

Co do finansów Republiki sowieckiej, to fan
tastyczny budżet rządu sowietów nie pozwala na 
żadną ocenę poważną stanu finansowego. Jednak
że dane, które zestawia szczegółowo wymienio
ny memoriał, stwierdzają stan zupełnego bank
ructwa, w jakim znajdują się finanse publiczne. 
Rolnictwo, handel, przemysł są sparaliżowane,. 
Zapas złota jest wyczerpany. .

Jsdynemi zasobami państwa są podatki (któ
re nie wpływają) i wypuszczanie monety papie
rowej, która jest całkiem zdeprecjonowana. Prze-' 
mysi i przewóz, upaństwowione, przynoszą 
olbrzymie deficyty. Z analizy wszystkich źródeł 
dochodu wynika, że rząd sowietów może się spo-1 
dziewać uzyskać, przy dobrych zbiorach, co naj
wyżej 400 do 500 milionów rubli złotych rocznie, 
licząc już w to wydawanie monety papierowej. .

W Niemczech, po ankietach dokonanych na 
miejscu przez specjalistów, których w ysiały po-' 
tężne ugrupowania finansowe, zyskuje wagę prze-1 
konanie, że jest rzeczą niemożliwą dokonać w  
Rosji, przy obecnych warunkach, pracy użytecz
nej i produktywnej. Wielkie projekty odbudowy 
Rosji, jak projekt Stinnesa, a nawet kontrakt za
warty niedawno przez Kruppa, są obecne już za-. 
rzucone(?) W Anglii fiasko zamierzenia U rąubar-  
ta, otworzyło oczy wielu ludziom. W Stanach 
Zjednoczonych, Związek bankierów amerykań
skich oświadczył sie zą powstrzymaniem się od. 
wszelkiej akcji. -

Memoriał kończy się wnioskiem, iż odrodze
nie ekonomiczne i finansowe Ro*sji jest możliwe 
jedynie przez likwidacje systemu komunistyczne
go, przywrócenie własności prywatnej i rządy
prawa, sprawiedliwości i wolności.

Kai0 0darz. S o b o ta ,  2 3  g ru d n ia .  R z .» k a t.: W i
k to r i i .  —  G r.-k a t.:  M y n y  i E rm o ii.  —  S ło w is is i  
Sławomira.

—  Zw iązek P o la k ó w  w y z n a n ia  m o jie s z o w o g o  
u rz ą d z ił  n s b a ż .ń s i w o  ż d o b t e  z a s p o k ó j  d u s z y  pie>w* 
sz e g o  P re z y d e n ta  R z e c z y p o s p o li te j  T o lsa io j ś. p . G a -  
b ry je la  N a ru to w ic z a .  N a b o ż e ń s tw o  o d b y ło  s ie  d z iś  
o g o d z ic ie  1 0  r a n o  w  ś w ią ty n i  p rz y  ul.  Ż ó tk ic w -  
ik ia j, p rz y  b a r d z o  l ic z n y m  u d z ia le  p u b l ic z n o ś c i .

- Ogran czony ruch tramwajowy w dzief 
M ie jsk a  kolej e le k tr y cz n a  z a w ia d a m ia ,  ż j  w 

s o b o tę ,  2 3  g ru d n ia  Gaiio u r .ę ć o w n i s  u s ta lo n y m  ć z  u 
w ig ili jn y )  z o s ta n ie  o g ia c ic z o n y  ru c n  t r a m w a jo w y  do  , 
g e d z in y m  18, —  z a ś  w  p o n ie d z ia łe k ,  2 5 .  g r u d n i a . ,  
[■: li o w  p ie rw sz y  d z ień  ś w ią t  .B ożego N a ro d z e n ia ; ' 

uch w o ró w  t r a m w a jo w y c h  ro z p o c z n ie  sie  d o p l e r '
> g o d z in ie  13 .

— Gsn. Haller ustępuje ze 2. H. P, Wczo-
2krx' ' '
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rs;s?.e w a  ' s z a w s ł ł :  dz ienniki  pod  a i 4 w ;sd  n ie ść  o  
ustąpieni u gen.  Hallera ze  ZwiąrUu harcerstw a  p o l -  
s k ie g j .  R -z y g n a c ja  u m o t y w o w a n a  je s t  w z ię c ie m  u -  

idziafu w  życia  p o l i ty czn y m  i z o s t a n ie  zgJoszoua n 
inajbl ź szy m  Z |:ż  iz ie  h a rcerzy .

— Uwolnienie aresztowanych oficeró.y. 
|Z W arszaw y te legrafu ją:  „ E r s p r e s  Poranny" d o n o s  , 
że a r e s z to w a n i  przed kilku dn iam i of icerow ie:  p p r łk -  
M o d e is ’;:, o raz  k a p ' ta n o w ie  M a l in o w sk i  i D o w o jro .  
S o lo n u b ,  z o s  ali 2 0  b. m. w y p u s z c z e n i  na w o l n o ś ć

— Akt o s k a r ie n a  przeciw Nisw^dom- 
sftiemu. „P rz eg lą d  W i e c E f t y *1 d o n o s i ,  t e  ś l e d z tw o  
w  sp ra w ie  N ie w ia d o m s k ie g o  z o s t a ło  u k o ń c zo n e  i 
akta o d e s ła n e  2 prokuratorii  do  są o u  o k r ę g o w eg o .  
D. 2 0  b. m. w ieczo rem  d o r ę c z o n o  N ie w ia d o m sk ie m u  
;:kt osk a rżen ia .  W e d łu g  „PrzegI idu", N ie w ia d o m s k i  
o w  adczy ł,  że  żadnych  o b r o ń c ó w  s o b ie  nie  życzy,  
m i  na ż a d n y t h  św ia d k ó w  p o w o ł y w a ć  s ię  n i e  be*  
dzie.  T erm in  r o z p r a w y ,  która b ędz ie  p u b l icz n ą ,  w y 
z n a c zo n o  n  3 0  b.  m

—  N a  budowę gimnazjum ju b i l e u s z o w e g o  im .  
Kom sji Edukacyjnej w  B rzu ch o w ica ch  z lo źy l  w s p ó ł 
w ła ś c i c i e l  byłej kawiarni. Z iem iańskiej p. J a k ć b  
Schreier  w  Miejskiej K asie  o s z c z ę d n o ś c i  k w o ł ę 
5 0  O O Mk., z i  k tó r y  t o  dar K o m :tet sk ła d a  ofia-  
r .d a w c y  p o d z l ę k c w a n e .

— Podwyższenie t a r y f y  telefonicznej. Z d.
T 5  g rudn ia  b. 1. p o d w y ż s z o n ą  z o s ta ła  t a i y .a  t e ie -  
' tom ezna^dla  ro rtn ćw  m ięd y p a u s tw o w y e h ,  O p ła ta  za 
'jednostkę t r zy m in u to w ej  r c z in o w y  w y n o s i :

na  o d la g to ść  do 2 5  kilom , po  4 0 0  Mk.
» » n 50 , „ 800 „
» -  » 1 0 0  „ 1 2 0 0  „

100
pilne

6C0
po b iera  s i ę  o p ła tę  po-

1 za każde d a lsz e
Za r o z m o w y  

trój ną.'
1 ' O gle  j o ś ć ;  'w edle  k órej określa  s ię  w y s o k o ść
o p ła ty  za j e d n o s tk ę  ęz3su .  o b l icza  s ię  w  linji p o 
w ie trznej  p o m ię d z y  g łó w u e m i  stacjam i do  których  
b e z p o śr e d n io  za ą c ze n i  są  rozm aw iający ,  a b o n en c i ,  
w z g lęd n ie  r o z m ó w n ic e .

—  K c ir  te t  urządzający W en tę  g o sp o d a r c z ą  
ńu rzecz  D e m u  pracy"  skrada najser d e cz n ie jsz e  
'p o d z ięk o w a n ie  w s z y s t k i m  h o jn y m  o f ia r o d a w c o m  d a 
rów i d a tk ó w  na rzecz W enty, o r a z  w s z y s t k i m  tym  
pa n io m  i pa n o m , którzy sw ą  o f iarn ą  i z zaparciem  
isię s i e b ie  p r o w a d z o n ą  pracą  p rzy cz y n i l i  s ię  d o  po 
w o d z e n ia  W enty .

P o c z u w a m  s ię  też  do  m ł e g o  obc.wiązku w y 
rażenia  s łó w  p o d z ię k i  w s z y s t k im  S z a n o w n y m  R e
dakcjom  d z ie n n ik ó w  l w o w s k i c h  za tak ła sk a w e  i 
b ez in ter eso w n e  u m ie s z c z e n ie  k o m u n ik a tó w  o  W encie.

Za k o m i t e t :  K a zim ierzow a G r a b o w sk a ,  prze
w o d n iczą ca ,

— Ruch kolejowy. Dnia 21, 22, 26 i 27
i f l  m. u r u . i io m io n e  i x d a  m ięd zy  W a r sz a w ą  i L wo-  
■wcm przez R o z w a d ó w  d o d a tk o w e  p o c ią g i  p o s p ie 
s z n e  Nr. 6 0 3 '  1. c z ę ść  (L w ó w  przyjazd o k o ło  9 2 5 )  
'i Nr. 904/11. c z ę ść  (L w ó w  odjazd 1 9 '2 5 ) .  Pociągi  tt  
p r o w a d z ić  będą  w ą g o n y  L, II. i w y j ą t k o w o  także  
111. klasy

P o n a d to  u r u c h o m io n e  będ ą  w  n o c y  z  dnia  
^21 na 2 2  o raz  z 2 6  na 2 7  gru d n ia  d o d a tk o w e  
'pociągi o s o b o w e  m ięd zy  W a r sz a w ą  i L w o w e m  prz:  
B ełżec  a to  N i .  9 2 2 / ił. c zę ść  (L w ów  odj.  godz ina  
, 2 3 -4 0 )  o r t z  Nr. 923/11. c zę ść  ( L w ó w  przyj, ok o ło  
jgodz. 1 7 -5 5 ) .

P o c ią g ó w  p o w y ż s z y c h  uż y w a ć  m o g ą  w s z y s c y  
'podróżni bez ograniczen ia ,  za  o p ła tą  taryfą prze
w id z ia n y c h  n a le ż y t o ś c i  za  przejazd.

P o c z ą w sz y  o d  2 3  gru d n ia  b .  r. p od ejm u je  s ‘ę 
u o  d o k o n a n ej  p rzeb u d o w ie  w iadu ktu  m ięd zy  S ia łem  
ii D u n a jo w e m  o g ó ln y  ruch  n o r m a ln y  na l in j i  L w ó w -  
jPodhajce bez  o g r a n ic z e ń .

— Zaświadczeń’a i świadectwa na ulgowe 
prziWOZy uClsjowe. S t a ł o  u ę  z w y .z a j e m ,  ż. z - 
św ia d cz e n ia  i ś w ia t e c  w a  s t  n o w ią r e  w  m y ś l  p o 
s ta n o w ie ń  taryfy to w a r o w e j  p o d s t a w ę  do  s t o s o w a 
nia  u lg  p r z e w o c o w y c h  a w y d a w a n e  przez M in is ter 
s t w o  r o ln ic tw a  i dóbr p a ń s t w o w y c h ,  o r g a n y  M in i
s t e r s t w a  robót  p u b l icz n y c h ,  urzędy  d r o g o w e ,  m a g i 
s tr a ty  iuo  p o w ia t o w e  w ła dca  s a m o r z ą d o w e ,  T o w a 
r zy s tw a  rcin icze ,  Izby roln icze,  iub T o w a r z y s tw o  
.g o sp o d a rcze  w e  L w o w ie  w y ra ża n e  by w a ją  w  
[postaci n a p isu  na l i ś c ie  p r z e w o z o w y m .  P on iew aż  
;list p r z e w o z o w y  w y d a je  s i ę  w r a : z t o w a - e m  o d b i o r 
c y ,  a z a św . . .d r ż e n ie  lub ś w ia d e c t w o  p o w in n o  s ta -  
inowić dla kolei  o so b n y  d o k n m e n t  d la  c e ló w  k o n -  
jtroli, przeto  dla zarządu k o le jo w e g o  p o  w y d a n iu  
distu p r z e w o z o w e g o  z a o p a tr z o n e g o  w sp o m n ia n y m  
‘n ap isem ,  n ie  p o z o s ta je  ż a d e n .  d o w ó d  u s p r a w ie d l i 
w ia j ą c y  przew óz  u lg o w y .

uif-agi r>a to poleciła Ministerstwo kolei że*

raźnych zw ró c ić  u w a g ę  n a d a w c ó w  odl- ier  z;;:h p i z . -  
sy łek  na  to, że  z a ś w ia d c z e n ia  i św ia d e c tw a  m tisrą  
być b e z w a r u n k o w o  n a p isa n e  na o so b n ej  ć w i a r t c e  
pap ietu ,  którą kolej za trzym uje .

— Związek Inwafhiów wojennych Koło 
L w ó w  prosi, n a s  o  u m ie sz cz en ie  E u s 'ę? u ją ceg o  ko
m u n ik a tu :  W o jew ó d zk i  i p o w ia t o w y  zarząd Związku  
n w a l id ó w  w o je n n y c h  Rzpltej Polskiej  w e  L w ow ie ,  

r.odsje n in ie jszem  P. T. P u b l icz n o śc i  do  w k tdó m o śc i .  
że z d o k o n a n ą  d. 1 7  b. m. zb ió rk ą  u l ic z n ą  w e  
L w o w ie  na  rzecz  in w a u c io w  n iem a n ic  w s p ó ln e g o .

C zas  już n a p ra w d ę  n a jw y ższy ,  a b y  w  accji  
n ies ien ia  p o m o c y  In w a lid o m , n a s tą p i ło  up o rzą d k o 
wanie  i k o n so l id a c ja .  Te  kom łtety ,  Które życzą  s o 
b ie  w s p ó łd z ia ła ć  w  pracy n a d  u lż e n ie m  ciężk iej
doli  n i e s z c z ę ś l iw y c h  in w a l id ó w ,  w d ó w  i s ie ró t  w o :  
e n n y c h ,  p o w in n y  k o n ie c z n ie  naw iązać  ś c is ły  k o n 

takt z zarządem  Związku in w a l id ó w ,  ja k o  w  p ie r w 
szym  rzędzie  p o w o ła n y m ,  d o  n ie s ie n ia  p o m o c y
c z ło n k o m  org a n iza c j i  naszej.

R o z b ie ż n o ść  p o c z y n a ń  i n ie je d n o l i t e  d z ia ła n ie  
w tej s p r a w ie ,  t y ln o  desorjet .tu je  i w p r o w a d z a  w 
błąd sp o łe c z e ń s tw o ,  a c o  g orsza ,  daje m o ż n o ś ć  lu
d z io m  n ie u tz e iw y m  d o  n a d u ż y ć .

Przy tej s p o s o b n o ś c i ,  zarząd Z w ią z k u  pro s i  
usT nie  p u b l icz n o ść ,  by w o h e c  co ra z  w ię ce j  m n o ż ą 
cych  s ię  w y p a d k ó w  n a d u ż y ć  p rzez  o b c h o d  ;enie d o 
m ó w  i w y łu d za n ia  datków , rze k o m o  na rzecz  i n w a 
l id ów  przez ró żn e  n ie b ie s k ie  ptaki,  leg i ty m o w a ć
śc iś le  takie  oso b n ik i ,  a w razie b r a k u  u p o w a ż n i : ^
nia ze  s t r o n y  zarządu Związku, c d d a w  ć o s z u s t ó w  
w rece policj i .

—  Zmniejszenie mnożnika w flustrji. K o m i
sja d l a  u s ta le n ia  t. z w .  in d e k su ,  m a ją ceg o  po d o b n e  
z n a czen ie ,  jak u ż y w a n y  u n a s  dla  o b l i c z a n ia  dod at
ków  droż; źuir.nych m nożn ik ,  u s ta l i ła  za c za s  c d  15  
l is topada d o  1 4  g iu d n ia  b. r. in d e k s  o  3  procent  
m nie jszy .  J e s t  to  j u ż  trzeci  z rzędu i e d e k s  w y k a 
zujący z in n ie js se n ie .  L ic z n ie  z ir.deltsatni za p o 
przednie  d w a  o k r e sy  m ie s ię c z n e ,  których Indeks  
w y k a z y w a ł  m in u s  8  w z g lę d n ie  m in u s  6 , okazuje  
się  w o s t a t n ic h  t n e : h  m ies ią c a ch  sp a d e k  k o s z tó w  
p r y m i t y w a : g o  s p o s o b u  ż y c ia  w  AMStrji o  1 7  pre.

—  Rabusie. „ O b ersch le s isc b e r W a n d e re r11 donosi 
z H u ty  L a u ry , że  w c z o ra j ra c o  b an d a  ra b u sió w  z ło 
żona  z, k ilk u n astu  osób  w ta rg n ę ła  do Kupalni S a n n y  i 
z ra b o w a ła  w sz y s tk ie  p ien iądze , p rz ez n ac zo n e  na w y 
p ła tę  g ó rn ik ó w  w sum ie 10 m iljonów  m k.

— Z Koła literacko - artystycznego. T rady
cyjny o p ła tek  urządza K a sy n o  i K o ło  l iter .-art .  dla 
sw oich  c z ło n k ó w  w  n ie d z ie lę  o  g e d z .  1 2  w p o łu 
dnic.  W p is y  przyjmuje sekretar ia t .

— Wcina Akad |ti a S z t u k  Pi knych we  
L w o w ie  ul. 1 1  za w ia d a m ia  in te re so w a n y ch ,  ze  n u -  
ka oraz wykrady anatom ji  i sz tu k i  po lsk ie j  p od  k ie -  
o w n ic t w e m  w y b itn y c h  a r ty s tó w jm a la r z y  rozpoczn  

się  2  s ty c z n ia  1 9 2 3 .

Batalia litofao-f ?tj stjim
Repertuar Teatru Miejskiego,

Początek p rzed śta w ień  o  godz. 7  w ieczorem .

Dziś,  w  piątek teatr  za m k n ię ty  z p o w o d u  1 0 - 
ęrzebu ś .  p .  Prezydenta N a ru to w icza .  —  Jutro, w 
so b o tę  teatr  z a m k n ię ty .  —  W n ie d z ie lę  p o p o łu d n iu  
,B e t !e e m  P o l s k i e * ; —  w ieczo rem  *Bal m a s k o w y L  
upera. —  W p on ied zia łek  p o p o łu d n iu  „D zieje ,  s a l o 
nu" ,  ko m edja  W r o c z y ń s k ie g o ;  —  w ie c z o r e m  „L o-  
h e n g r in ‘‘, opera  W agnera .  <— W e u to r e k  popo.i:  
d n iu  „ B c i l e j m  P -' lsk ie“; —  w i e c z o r e m  „ C o p p t l ia 1. 
balet. —  W e środę  , L o h en g r in " .

Repertuar Teatru Małego (ul.  G ród jck a  2 ).
Dziś,  w p iątek  teatr z a m k n ię ty  z p o w o ci;  

pogrzebu ś .  p. Prezydenta Narntowi:z,a . —  J  t>. , 
w so b o tę  teatr  zam knię ty ,  —  W niedz ie lę  p o p o łu 
dniu „ S u b io k a to i  k a " ;—  w ie c z o r e m  . J a s t r z ą b 1*, 1 0 - 
medja w  3ąktach  C io i s s e ta .  —  W po n ied z ia fek  po 
o o łu d n iu  „ R o z tw ó r  pref  P y t la " ;— w ie cz o re m  „ S u b -  
lo k ? t o r k a “. —  We w to rek  p o p o łu d n iu  , , Su b lokator-  
ka“ ; —  w ie cz o re m  „Jastrząb" .  —  W e  środę ,  c zw a r
tek 1 p ią tek  „Jastrząb*1.

Repertuar Teatru Nowośći.
Dziś,  w  piątek  teatr  zamkjKęty z p o w o d u  p o 

grzebu ś .  p. Prezydenta N arutow icza .  —  J u t r o ,  w  
sob otę  teatr  z a m k n ię ty .  —  W n i e d z id ę  p o p o łu d n iu  
, Sy b l l ia " ;  —  w ie cz o re m  „ S ło m ia n a  w d ó w k a " .  —  
W po n ied z ia łe k  p o p o łu d n iu  „ M a n e w r y  j e r e n u e " ; —  
w ieczorem  „B ajadera".  —  We w to r ek  p o p o łu d n iu  
„Dajadera* ; —  w ie cz o re m  „ J a p g n k ? " .  —- W i  środę  
„ S łpm iena  wdówh^*.*.

ii b ł, j- 5̂? ‘i i 1
h h ż o m  w  Administracji).

G to n o  nau czyc ic isk ie  i uc z en ic e  S cm in .  naucz ,  
ż .ń sk .  pań tw . z łoży li  za l i s t o p a d  i grudz ień  1 9 x 2  
za d z iec k o  :e p s r U a . t ó w  S U .2 6 0  Mk. a mi "ow ic ie:

G:. no  na u cz y c ie lsk ie  5 6 . 0 0 0  Mii., u : c 2r->e- 
I. r o ' u  A) 2 0 0 0 ,  1. roku Bj 5 !  70 ,  II. A'. 2 4 3 0 ,

BI 2 8 8 0 ,  iii. A )  1 0 8 0 ,  j . l ,  B) 1 6 2 0 ,  IV. A. 
3 5 0 0 ,  :V- B) 2 2 4 0 ,  3  klasa  s z k o ły  ć w ię z e ń  . 0 ' U ,
4  k lasa  sz k o ły  ć w ic z e ń  1 3 3 0 .  Razem  8 9 . 2 6 0  p-i*;.

K u c h  s ł u ż b o w y ,

N aczein ik  P a ń stw a  m i a n o w a ł  pro?. , im nazjum :  
św .  J a ck a  w K rakow ie  dr. W Jodzim c: ■ a Stęż!;-', 

‘profesorem  n a d z w y c z a jn y m  m a tem a ty k i  na  w ydzi  le 
o g ó ln y m  P o l i te ch n ik i  L w o w s k i e j ; a s y s t e n t a  u-ź. 
W i.h c lm a  M ic h s ła  M ozera ,  pro fe so re m  na d zw y  :?■•]-;_ 
nym  b u d o w y  m a szy n  k o le jo w y c h  na w ę d z i  1: n; -  
ch a n ic zn y a i  P o li t e c n n ik l  L w o w sk ie j ;  prof.  nadzw;  
c za jn eg o  dr. A dam a Bedr.arzk 'ego,  profesorem  zuy * '  
czajnym  o k u lis tyk i  w  U n iw er sy te c ie  J a n a  K azin .  c-  
rza w e L w o w ie ;  b.  prof. U.: w e r s y te tu  M csk iew  sk c-  
go, dr. H ilarego  W ilg ę ,  prof sm ens  z w y cz a jn y m '  
dentys tyk i  z e c h o w a w c z e j  w P a ń s tw o w y m  L i s . y .u i i a  
d e n ty s ty cz n y m  w W a r sz a w ie ;  proL • n a d z w y c z r jn -g o j  
:ir. R om ana R y b a rs k ieg o ,  pro fe so rem  zw y a nym  
e ć o n o m j l  Politycznej  n a  w y d z ia le  in ż y a ie . i i  w e  dr j 
P olitech n ik i  W a r sz a w sk ie j ;  doce .t ia  U n iw ersy*et  w 
Beraie  w  Szwajcarii ,  dr. Marjau. E g e r a  p r o f e s c -  
rem zw y cz a jn y m  f  b z o f i i  na  wj dz i le  lc a r , k m  
U n iw ersyte tu  Ste fana  B t f r e g o  w U i in ie .

Za duszę Prezudsn a.
( m g )  W c h w il i  gdy  w  kate irze w a rsza w sk ie j ,  

o d b y w a ł  s ię  n a ju r o c z y s tsz y  i n z j s n iU ^ j e i t z y  z p o -  
;T7.eb ó w ,  j e d n o r z y ł  s . ę  i L w ó w  w  ża ło b ny m  hołdzie:  

'dla ś,  p.  Gabriela N a ru to w icza .  J
V  k a ted rze  w ś ; o d  św ia te ł  i kiru ce lcbrow ałj  

o g o d c .  9  ra n o  ks .  b i s k u p  T w a r d o w sk i  ża łobr.ą  
M szę ś w .  przy w L lk im  o łtarzu  przed sy m b o lic zn y m -  
w p o śro d k u  św ią ty n i  u s t a w io n y m  kataf  i i em . W 

resb iter jum  ig r o m a d z i i i  s i ę :  W o je w o d a  G ,’nowsWij 
z p r z e d s ia w ic ie ;a m i  w o je w ó d z tw a ,  g e n e ra l i t j  t z gen.;  
Sr. H a llerem  n a  cze le ,  r ep re em tn cja  «niast3 z Prez. 
N eum a u nem , dy r e k to r  policji  R ełn lender,  r ta cze in lcy  
w szy s tk ich  in n y c h  u r z ęd ó w ,  p r z ed s ta w ic ie le  in s ty - i  
tucji ku ltura lnych  dalej p u b l ic z n o ś c i .

P zed k o ś c io ł  Tti ś t a n ą ł  b a t a l io n  w o j s k a ,  ia da -  
iąc horrory w  c z a s i e  n a b o że ń s tw a .

Po M szy  śvr. o d p ra w ił  eg zek w ia  przy katrsftlku,  
'es. A rcy b isk u p  B i ic z e w s k i  w  a sy s te n c j i  d u c h o w ie ń 
stwa.

W p o w a żn y m ,  sk u p io n y m  n a s tro ju  jednoczył''  
stę  u c z e s tn ic y  w e  w s p ó ln y c h  m o d ła c h  z a  d u sz ę  
M erw śzego  P rezydenta  R z ec z y p o sp o l i t e j  —  w ie lk iego-  
mchatera pokoju, który n a jczy stszą  o f iarą  krwi mę-j  
rzeńskiej o k u p i ł  po jedn an ie  p « w a ś n io n e g o  naro . .u .

S p o i w a ,

Lw5w, dnia 22 g udnia ga jr, 13-33.
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Marki niemieckie  
Franki francuskie  
F.ankl szwajcar. 
Funty szterlingi  
Koroayniem.-aust.
Wiedeń
Korony czeskie  
Praga, wypłata
Dolary a mery k. 
Doi ary kanJyj. 
Zurych Marki po!. 
Lei 
Liry
Budapeszt
Paryż
Beriiu

Tendencja  n a  d o lary  zn iżk ow a.  
;.i! niejsze.

Marki m etr

oeatru Małego.
,Jastrząb komedja w 3 aktach Croissefa.
W ostatnich kfkuclziesieciti latach przed woj

ną przywykliśmy patrzeć na komedię francuską, 
iniiix>rfov:aną na nasze sccnt, jaik. na wytworną, ;



riykowną damę .szampańską, błyszczącą urodą 
łde:n©tait|i. Na ogólny charakter jednak tej pro
dukcji. przeważnie spółek autorskicn, wpłynęła 
(do pewnego stopnia wojna. Nie błyskotliwość dja- 

3ogu, nie szampański humor, wysuwa się na plan 
■pierwszy, lecz głęboka mysi z zakresu etyki. W 
W atmch utworach wprowadzają autorowie do 
(swych powieści i utworów scenicznych typy ra
sy anglosaskiej z tamtej strony Atlantyku i nic 
dziwnego, stosurtki Europy z Ameryką w łatach 
wojny i dziś jeszcze zacieśniły się wieloma węzła
mi, co musiało się zaznaczyć i w literaturze po
wieściowej i scenicznej.
j Croisset zatytułował swą sztukę kcmedją, z 
której można było zrobić doskonały dramat, skoń
czyło się jednak na melodramacie. Jest to taki 
.sobie w przeróbce miniaturowej „Dr. Mabuze". 
'Bohater to, nie tyle szuler sataniczny, ile „ja
strząb" drapieżny, żerujący przy zielonych stoli
kach — z konieczności to jest dlatego, aby przez 
podstępną grę zdobywać sumy dla zaspokojenia 
kaprysów ubóstwianej żony.

Na d r o d z e  wytwornej tej pary staje młodzie- 
nias.zek — me win,latko — mamin synek i zaawan
sowany karierowicz dyplomatyczny. — Wynikły 
■stąd przykre dygresje, najeżone kolcami, jak: na 
kumedję, zbyt tragicznymi. Po wielu przejawach - 

jS z la ch e tn e  objawy czułości, nawrócaraSj ze z ie j  
drogi — przebaczenie i — „ten trzeci" osiadł na 
Jodzie.

Akt pierwszy trochę z.a rozwlekły i nudny, 
natomiast drugi i trzeci wspaniałe w sytuacjach 
i napięciu dramatycznem.

Główna roie jastrzębia-szulera odegrał reży
ser sztuki p. Źytecki — bajecznie. Z kilku jego 
zaledwie występów wnosić można napewno, że 
nasza scena uzyskała w rim pierwszorzędną siłę 
aktorska i reżyserską. Znakomicie też odegrała 
rolę demona-żDny p. Rasifiska, (przyczem, pozwo
lę sobie szczególnie podkreślić jej wytworność ar
tystyczną w  doborze toalet). Dobry^typ busines-, 
■mena amerykańskiego dał p. Czaki, również w 
!rcli amanta zdobył się r.ą trafną, umiarkowaną 
isubtelność p. Brzeski. Role epizodyczne: .(pp, Pil- 
jlerowa, Okornicka i i.) bez zarzutu. W  tekście 
jednak są pewne błędy językowe, ktpije należa
łoby usunąć. Dekoracje bardzo, piękne

Zast.

telbgbaTwT
PREZ. MILLER AND DO PREZ. WÓJCIE 

CHOWSKIEGO.
Paryż. (PAT.) ■ Prezydent Milłerand wysto-

Z ruchu wydawniczego.
Eugeniusz K orwin-M alaczewski.  P o d  la z u ro w ą  

i t r z e c h ą .  P o e z je . —  W a rsz a w a  1922. „B ib lio teka  P o l- 
iska" (8-0  s t r .  110).
1 Z anim  te n  zb ió r p oezji o b sz e rn ie jsze j n o d d a n y  bę - 
jdzie o cen ie , z ap isu jem y  jego  u k azan ie  się jak o  w ielką 
z a s łu g ę  „B ib lio tek i P o lsk ie j" . T ra g ic z n a  zap raw o ę_  pu
śc izn a  d o s ta je  się  p iśm ien n ic tw u  n aszem u , ja k ż e b y  
|garść p e re ł  w y p a d ła  z  rek i m łodej, s tw o rz o n e j dc w y -  
igrania w ie lk ie j p ieśn i, a  z a s ty g łe j w  śm ie rte ln y m  
th ło d z ie , g d y  led w ie  s tru n  d o tk n ęła1... ((i. w.)
i Biblioteka historyczna. Ja n  P trk n ik . K u ltu ra  w ło sk a  
W ieków  śre d n ich  w  P o lsc e . —  W a rs z a w a  1922. In s ty 
tu t  w y d a w n ic z y  „ B ib lio tek a  P o lsk a "  1922. 8-o s tr . 224. 
(8 tab lic  i lu s tra c y jn y c h ).
i Z . n a k ła d em  o g ro m n ej e ru d y c ji o p ra co w a n e , dzieło  
ko d a je  d o k ład p y  po g ląd  n a  s to su n e k  P o lsk i do  k u ltu ry  
(włoskiej. Z y sk a liśm y  w  niej p rz e c iw w a g ę  w p ły w ó w  
n iem ieck ich , co ty lk o  k u rz y s tn ie  odb iło  się na ca ły m  
inaszym  ro zw o ju  in te lek tu a ln y m . D z ie fo P ta śn ik a  p rz e d 
s ta w ia  na  w s tę p ie  h is to -ję  im ig racji w łosk ie j o ra z  im i
g ra c ji  te j p o w o d y , Z  kolei p o zn ajem y  u d z ia ł W ło ch ó w  
jw o rg an izac ji g ó rn ic tw a  u n a s  w  w . XIV. i u d z ia ł ich 
iw ro zw o ju  salin  w  w . XV. N iezw y k le  z a jm u jący  n ia- 
te r ja ł  z e b ra ł  P ta śn ik  co  do  k rz ą tan ia  się  W ło ch ó w  
na Ziem i C zerw ień sk ie j. S tw ie rd z iw szy , ile p rz y czy n ili 
'się do o ż y w ien ia  h an d lu  p o lsk iego  i jak  w a ż n ą  ro lę  o - 
'deg rali w  dyplom acji n a sze j (p rzy c z em  o so b n y  rozd zia ł 
p o św ięco n y  z o s ta ł Kallim acłKfwi), p rzech o d z i a n to r  do 
^w ykazania, w p ły w ó w  w ło sk ich  na sz tu k ę  i rzem io sło  w 
•Polsce, w re sz c ie  z a ś  n a  ich p o śred n i i b e zp o śred n i 
'w p ły w  w  zak re s ie  nau k  i l ite ra tu ry . O s ta tn i ro z 
dz ia ł tra k tu je  o  P o la k ac h  n a  ziem i w łosk ie j.

K siążkę  kończą o g ro m n ie  p ra co w ic ie  z e b ra n e  p rz y 
c isk i. n a d to  z aś  ind ek s n azw isk .

K ry ty k a  n au k o w a  g o dn ie  z ap e w n e  o św ie tli w ielkie 
(w alory  te j p ra cy . w -1

„GA7D TA L W O W SK A ”  z  dnia 23. grudnia 19^2
""V"' n  ....... - ....................................     I IM.IM H ■'■■•

sowat do Prezydenta Rzeczypospolitej Wojcie
chowskiego następujący telegram. Po ciężkiej 
próoie, jaką przeszła ciapiero co Polska, naród 
i rząd francuski wierni pzyjaźnym uczuciom, dla 
sojuszniczego narodu polskiego czują się szczęśli
wi z wyniku nowych wyborów, które oddały w 
ręce waszej ekscelencji najwyższy urząd. Prze
syłam moje osobiste gratulacje, wyrazy wyso
kiego szacunku i najgorętsze życzenia.

MODŁY OJCA ŚWIĘTEGO,
R zym . (PA T .) O jciec  św ię ty  za p o śred n ic tw em  m a r

sz a łk a  d w o ru  zaw iad o m ’! p o ślą  S k rzy ń sk ieg o , iż o d 
p ra w i m o d ły  z a  duszę zm a rłe g o  P re z y d e n ta  R zpltej, 
z a  spokój w  P o lsce  o ra z  n a  in ten c ję  szczęś liw eg o  w y 
niku n o w y ch  w y b o ró w .

PORZUCONE PROJEKTY.
W arszawa. (A W .) N a dz isie jszem  posiedzen iu  sej- 

m ow em  o m aw iano  sp ra w ę  w m u ro w a n ia  w  gm achu  se j
m ow ym  tab licy  p am ią tk o w ej ku czci śp . N a ru to w icza . 
S p ra w a  ta  z o s ta ła  uchy lona , poczem  M arsz . R a ta j m iał 
o św iad czy ć , że  w n io sek  tak i m óg łby  b y ć  p o staw io n y , 
jeżeli b y ła b y  dlań zap e w n io n ą  jed n o m y śln a  zgoda  
w szy s tk ich  k lubów . R ów nież  z rez y g n o w a n o  z zam iaru  
p rz en ies ien ia  z w ło k  N a ru to w icz a  n a  W aw eL

7  KLUBÓW,
W a rsz a w a . (A W .) R a d a  nacze ln a  P . P . S . n a  nad- 

z w y c z a jn e m  posiedzeniu  uchwali ła  w y d a ć  m anifes t  do 
ludu prac i ijąęego  na t e m a t  d ro ży zn y ,  ro z sze rzen ia  p r a 
w a  o ochrpnie  robotn icze j ,  o raz  o becnego  położenia  po
litycznego. R ad a  N aczelna  poleciła  z w iązk o w i  posłów  
soc ja l is tycznych  u tw o rz en ie  b iu ra  o c h ro n y  p raw n e j ,  
celem  sku teczn ie jszego  w z ięc ia  w o b ro n ę  p o k r z y w d z o 
nych  p rz e z  a d m in i s t r a c ją  obyw ate l i .  P o s ta n o w io n a  ró- 
w i l e ż  u tw o r z y ć  u n iw e r s y t e t  rob o tn iczy  z  s iedzibą \y 
.-)Vars,;m\vie. a filiami w całej  Pojące.

W a r s z a w a .  (AW.) Z. L. N. Na dzisie jszem posie
dzeniu uchw ali ł  rezolucję,  k tó ra  sk łuła  podz iękow an ie  
p rezyd ium  klubu z a  p ro w a d ze n ie  d o ty ch c za so w e j  ak- 
eii, w y r a ż a  p r e z td ju m  pełne zaufanie,  o raz  w z y w a  je 
do da lszych  w y s i łk ó w ,  c e k i n  w y tw o r z e n ia  polski ej 
w iększości .  Na tern  po_s!edzeniu  p re z e s  P lob ińsk i  w y 
głosi ł p rzem ów ien ie ,  k tó re  z eb ran i  uznali za  p ro g ram  
klubu i k tó re  będzie  og łoszone  w prasie.

K W EST JA CIEŚNIN.
W arszaw a. (AW .) S eh n o w a  k o m is ja  reg u lam in o 

w a  n ie ty k a ln o śc i pose lsk ie j o d rzu c iła  w niosek , d o m ag a 
ją c y  się  w n iesien ia  p o s tę p o w a n ia  k a rn eg o  p rzec iw  
po sło w i K ró likow sk iem u , n a to m ias t p o s ta n o w iła  z w ró 
cić się  do w ład z  z żąd an iem  z a w ie sz en ia  p o stę p o w a n ia  
p rz ec iw  po sło w i L u d k iew iczo w i aż  do  czasu  w y ja śn ie 
n ia  się jego  m an d a tu  p o se lsk ieg o .

„LISTA DONOROW A".
B erlin . (P A T .) T ry b u n a ł lipski u w oln ił od zarzu tu  

d o p u szczan ia  sie  o k ru c ie ń s tw  w  czas ie  w o iny  m arsz . 
M ack en sen a  i gen. G u llw itza . ..D eutsche Z tg .‘‘ o g łasza  
w sz y s tk ie  n a z w isk a  zw o ln io n y ch  p rz e z  try b u n a ł, z ao p a 
tru ją c  listę  ty tu łe m : „L ista  h o n o ro w a " .

B EZPODSTAW NE POGŁOSKI.
Wiedeń. (A W :) O s ta tn ia  d ep esza  z W aszy n g to n u  

nie p o zo staw ia  na jm n iejszy ch  w ą tp liw o śc i co do s tan o 
w iska  S ta n ó w  Z jednoczonych  w ob ec  k w estji re p a ra -

Oppmann Artur (Or-Ot): K ronika m ie sz cz a ń sk a :
Im ć P a n ó w  B a rw in k ó w  k u p có w  k ra k o w sk ich  p e re g ry 
n ac ja  do Z iem ie ś w ię te j ,  roku  od p rz y śc ia  Z b aw ic ie la  
p a  św ia t 1548. W a rsz a w a , G e b e th n e r  i W olff, 1922, 8-o, 
str . 30.

1 J eS.t to  b a rw n ie  o p o w ied zian a  h is to ria  n ie lg rzy m k i 
k u p có w  k ra k o w sk ich  B a rw in k ó w  do  Z iem i. Ś w ię te j, ich 
w ra ż e n ia  i p rz y g o d y . D o sk o n ałe  w nikn ięcie  w  du sze  
p rz ed s ta w io n y ch  postaci, n iez w y k le  z ręczn e  n a ś la d o w a 
nie a rc h a is ty c z n c j m ow y, w, czem  z re sz tą  O ppm ann 
celu je, czy n i z  d rob iazgu  teg o  p ra w d z iw ą  p e re ik ę  w 
d oro b k u  a u to ra . W y d ań .e  k siążeczk i o zd o b n e  w  sty lu  
d ru k ó w  XVI. w .

Mościcki Henryk. P o zg o n n a  cześć  d la k s ię c ia  Jó z e 
fa (P o g rz e b  —  pom niki —■ p ieśń  i leg en d a). Z  27 ilu
s trac jam i. W a rsz a w a , n a k ład  G eb e th n e ra  i W olffa , 1922, 
8 -o, s t r .  242.

W o b ec  p rz en ies ien ia  do W a rs z a w y  p om nika  ks- 
Jó ze fa  P o n ia to w sk ieg o  d łu ta  T h o rw a ld se n a  z jaw ia  się  
na  czasie  p ra c a  p. M ościckiego. M ów i w  niej a u to r  naj-

w  o  u ro c zy sto śc iac h  p o g rz eb o w y c h , da le j o pom 
n ikach  ks. Jó z e fa  w  L ipsku ; z n aczn ą  c zę ść  k siążk i p o 
św ięca  sp ra w ie  pom nika w a rsz a w sk ie g o , w  osta tn im  
w re sz c ie  ro zd z ia le  ro z p a try w a  p ieśń  i leg en d ę  o ks. 
P o n ia to w sk im , P r a c a  p. M ościck iego , o p a r ta  na  su 
m iennych  s tu d iach , je s t p o żąd an y m  p rz y cz y n k ie m  do li
te ra tu ry  o k sięciu  Józefie . T y lk o  o s ta tn i ro z d z ia ł nie 
w y cze rp u je  m a te ria łu ; a u to r w  części ty lk o  w y z y sk a ł 
o dpow iedni m a te ria ł.  M im oto  k s ią żk a  d o b rz e  z a z n a 
jam ia o k u lc ie  o d d a w an y m  w  P o lsc e  i z ag ran ica  b o 
h a te rsk iem u  w odzow i. Z  u znan iem  te ż  w sp o m n ieć  n a 
leż y  o c ie k aw y m  m atę rja le  i lu s tra c y jn y m . w . h,

W . Kucharski. G ro ttg e r . M a la rz  powstania s ty c z 
n io w ego . L w ó w . W a rsz a w a . K ra k ó w , W y d a w n ic tw o  
Z ak ład u  N aro d o w eg o  Im. O sso lińsk ich . 1923. 8-o  s tr .  37. 
L iczne  illiisP ac je .

(i. w ,I  K siążk a  ta  p odw ójn ie  d o n io słą  sp e łn i m isję : 
zaznajom i m łodzież  z a rcy d z ie łam i g ro tig e ro w sk ie g o

cyjnei i pożyczki d la  Niemiec. D ziś  na s tąp i ło  c a łk o w ite  
w yjaśn ien ie  w ty m  duchu, że wszysck.e  pog łosk i  jako
by S ia n y  Z jednoczone  z am ierza ły  udzielić Niemcom po- ; 
życzki  b y ty  zupełnie b e zp o d s taw n e .

K O N FER EN C JA  PA RY SK A .
P a ry ż . (PAT.) P a r y s k i  k o re sp o n d en t  „ M a n ch e s te r  

G u a rd ian "  donosi, j akoby  n a  konferencjach  lorda D erb y  
z M ille randem  i Po in care in  miidcuiclojść, do porozum ie*  
ufa ang ie łsko-f rancusk iego  na konferencji  p a rysk ie j  na 
nast&puiącycli  w a ru n k a c h :  Niemcoju p rzy zn a  się 2-!et- 
■iie m o ra to r iu m ,  jeżeli zgodzą  sic ii a  kontrolę ,  f inansową 
a lian tów  i z o b o w iążą  się p rz ep ro w a d z ić  re fp rm y  u z n a 
ne p rz ez  rz ec z o z n a w c ó w  koalicy jnych  za  t i ie aJzo w n e ,  
dalej jeżeli w y ło ż ą  w e w n ę t r z n ą  p o ży czk ę  p rz y m u so w ą  
w m a rk a c h  z łotych, p rz y cz em  w yn ik  tej pożyczk i  hę- 

klzie s łu ży ł  do s tab il izow ania  marki  niemieckie j,  w r e 
szcie jeżeli się  zgodzą  na jp ję c ic  ty tu łe m  z a s ta w ó w  
kopalń  państw ,ow ych ,  dom en  i doch o d ó w  celnych na 
te ry to r iu m  obsadzonym  przez  ałjati tów. Dziennik  po 
daje  dalej,  że  F ra n c ja  z g o d z i  Win cofani*; nam ia
ru o b sad zen ia  R uliry  pod w arm ik iom  jeżeli Ang.... z g o 
dzi się  na  o b sadzen ie  R u h r y  w  razdc,. g d y b y  N iemcy 
nie do trzym ali  w a ru n k ó w  m ora tor ium .

K O R PU S B E Z P IE C Z E Ń S T W A  PU B LIC Z N E G O  
W E  W Ł O SZ E C H .

R zy n p  ' P A T ) Po lrad io .  W e  W ło szech  organizuje  
się  s iużbn b ezp iec z eń s tw a  pod n a z w ą  „Korpus b ez 
p ieczeństw a.  n a r o d o w e g o ‘**.do k tó re g o  będą  n aw alan i  
judzie odw ażni,  pełni pośw ięcen ia ,  a  p rz e d e w sz y s tk ie m  
n ieskazite ln i p o d  wZgiędem m o ra ln y m .  W sz y s tk ie  
dzienniki faszjpstbjvskic z ca łym  nasirskiem poftkrcś ia ia  
fakt,  że k o rp u s  len będzie  nie milicja f a s z y s to w s k ą , '  
sfużu&l jedynie  gejom fa szy s tó w  lecz milicją na ro d o -  
w • służbie In te re só w ,  na rodu .  l O ś t a l e e a i a  d e cy z ja  i 
w oj.zawie ulwofeej iia  tei now e: mibcii będzie  p o w z ię ta  
22. bm . na  radzie  m in is t ró w .  N a ty ch m ias t  u c h w a l e - . 

pij u s ta tu tu  dla tego  korpusu  w szy s tk ą -  inne o rg a n i 
zacje  m il i ta ry s ty czn ed  b ę d ą  ro z w iąz an e  jako  nie p o s i a - . 
da jące  p e d s i  w p ra w n y ch .

P O W R Ó T  C LEM EN C EA U .
P a ry ż ,  (PA T.)  P o w r ó c i ł  tu Cienieiiccau. W o b ec  

p rz ed s ta w ic ie l5 p ra sy  podniósł  on g o rą ce  p rzy jęc ie ,  ja 
k iego doznał  w A m ery ce  i w y ra z i ł  nadzieję ,  żc k a in p a -  | 
nią, jaką  tam prow adzi ł ,  p rzyn ies ie  o w o f j l i ^

BIORĄ SIĘ  DO N IE M C Ó W !
P a ry ż . (PA T.)  Wolff. W  odpow iedzi  na  o św ia d c z e 

nie n iem ieckie  w  sp ra w ie  w y p a d k ó w  w śzcżec in ie ,  
. P a s s a w ie  i Ingolstadzic,  ko n fe ren c ja  a m b n s ^ o r ó w  do
nosi, że  m ięd zy k o a l icy jn a  kom is ja  w o jsk o w a  poicciłą  
z aż ąd a ć  od Niemiec w y ja śn ien ia  w  sp ra w ie  n a s tęp u ją 
cych p u n k tó w :  I. odnośnie  do s ta rc ia  w  S z c ze cm ic ;  1) 
dokąd  z o s t d i  p rzen ies ien i  u rzęd n icy  policyjni i o b e e ro -  
w ie  i ą c z n ik o w i ;  2) J a k ieg o  z ao s trzen ia  k a r y  loznali 
l irzędn jcy  policyjni.  II. Odnośn ie  do w ypadków  w  
P a s s a w ie :  1) C z y  k om endanci  poTejl zostąli  perwota- 
ni. III. O dnośn ie  do w y p a d k ó w  w In;go lstadz ie .  1) C z y .  
k om endanci  policji zostal i  o dw ołan i ,  c z y  kom en d an c i  
z a k ła d ó w  .-Amunicyjnych zas ta l i  p rz e  ni c.sier. I w  s ta n  ! 
spoczynku .  , e

K W T S T JA  CIEŚNIN .
Wiedeń. (PA T.)  „N. Fr.  P r e s s e "  z L o za n n y .  L o rd  

C urzon  o św iad czy ł ,  iż k w e s t i a  cieśnin jest  obecnie  d e 
fin itywnie  za ła tw io n a .  W  k a żd y m  raz.ie w czo ra jsz e  po
siedzenie  b y ło  os ta tn ie m  posiedzen iem  komisji d i ^ s p r a -  
w y  cieśnin. Rosjanie  nie zab iera l i  w czo ra j  w cale  głosu.

o łó w k a , z a ra z e m  z aś  na p o d s ta w ie  z e b ra n y ch  tu r e 
p ro d u k c ji p ouczy  ją  o d siejach  w a lk i n a ro d o w e j z r. 
1863.

P ro fl K u ch arsk i w sp o só b  z n ak o m ity  ro z w ią z a ł po
w ie rzo n e  mu zad an ie . O b ie ra jąc  ry su n k i G ro ttg e ra  za 
p o d s ja w ę . p rz ep ro w a d z i!  w  jęd rn y c h  z a ry sa c h  cała  h i
s to r ie  pow stan ia  od sam y ch  z a c z ą tk ó w  ruchu  w olno
śc io w eg o  a ż  do  tra g ic z n e g o  rozb ic ia . Z p o w ażn a  p ro s to 
tą  o p o w ied zian e  dzie je  rozp aczn y c li zm ag ań  P o lsk i sil
nie p o d z ia ła ją  na  u m y sły  m ło d z ieży .

F . E. Solf. O d w e t N iem iec, czy li w o jna  1934 r. 
P rz e tłu m a c z y ł  M . R. W ie rzb iń sk i. W a rsz a w a  1922. 
N ak ład  tłu m a cz a . 8 -o  96.

(c) „O p o w ieść"  ta ,  o g ro m n ą  w N iem czech  w y w o 
łu jąca  sen sac ję , w y s z ła  z  poć p ió ra  zn ak o m iteg o  a r ty -  
l e r z y s ty  sask iego , k tó ry  p rz y ło ż y ł  ręk ę  do konstrukc j  
s ły n n y ch  4 2 -c e n ty m e tro w y c h  ciężkich dział.  W y ło n i ła  
się  zaś  z liczn eg o  g ro n a  w o jsk o w y ch , p o b ło g o s ław io 
na p rz ed m o w ą , z au fan eg o  s z ta b o w c a  g e n e ra ła  L uden- 
dorffa.

W zy w a  o n a  N iem ców  do z rz e sz a n ia  się  w  ta jne  
zw iązk i w o jen n e, do w y trw a ły c h  w y s iłk ó w  nad  n o w e- 
m i w y n a laz k am i m ilita rn y m i, ro z ta c z a  p rzed  nimi tęcze  i 
nadziei, w o ła  w ielk im  g ło sem : „E s k u m m t d e r T a g 1"

P o lsk a  w in n a  w y c iąg n ą ć , n aukę  z te j książk i, gdyż  
c n a  p ie rw sz a  b ęd zie  b e z  na jm niejszej w ą tp liw o śc i w y 
s ta w io n a  n a  a ta k  o d w e to w có w  z pod k rz y ża ck ie g o  
znaku .

■N D obrze  w ię c  u czy n ił W ie rzb iń sk i zazn ajam ia jąc  o- 
gó ł polski z ty m  z ło w ro g im  e la b o ra te m .

Komitet plantacji miejskich p rz y  T o w a rz y s tw ie  
O g r.W a rsz aw sk im  (W a rsz a w a , B a g a te la  3) w  celu  p o  
bud zen ia  Z arząd ó w  m ias t do  u p o rz ąd k o w a n ia  p lan tacji 
m ie jsk ich  i z ad rzew ień , d o k o n a ł lu strac ji m ia s ta  K utna. 
Z e b ra n y  i o p ra c o w a n y  m a te r ja ł  w y d a n o  w  fo rm ie ‘b ro 
sz u ry , k tó ra  n iew ątp liw ie  odda  w ielk ie  ustug i, jak o  z n a 
k o m ity  w z ó r d!a p rz ed s ię w z ię ć  z teg o  z a k re su . K w e- 1 
s tjo n arju sz  o p ra co w a n y  z o s ta ł  p rzez  pp. F'r. S z a n io ra  i 1 
W . Z ay k o w sk ieg o .
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j T . IV. 57/22/3. W d ro że n ie  p o s tę p o w a n ia  ce lem  udo- 
[w o d n ien ia  śm ierc i. W ojc iech  P ie k a rz  z  Z ac za rn ia , po
l/w o łany  w ro k u  1915 d o  s łu ż b y  w o jsk o w ej p rz y  13 p. 
io b r. k ra j.  z o s ta ł w y s ia n y  n as tęp n ie  na  fro n t ro sy jsk i, 
[g d z ie  ok o ło  R a w y  ru sk ie j w p o ło w ie  w rz e śn ia  1915 r. 
,w  c za s ie  w alk i tra f io n y  k u la  w  g ło w ę  p o leg ł. G d y  w o- 
Ibec  p o w y ż sz eg o  je s t  p ra w d o p o d o b n em , żc  W ojc iech  
.■Piekarz p o n ió sł śm ierć , p rz e to  n a  p ro śb ę  M a ria n n y  P ie -  
'k a rz o w e j  w d ra ż a  się  p o s tę p o w a n ie  celem  udow o d n ien ia  
■zaszłej śm ierc i zag in ionego . W \ daje  się  p rz e to  ogó lne 

[w ezw an ie , a b y  uw iad o m io n o  S ąd  a lb o  k u ra to ra  p. D ra  
(W ła d y s ła w a  S jy ruczka  a d w o k a ta  w  T a rn o w ie  aż  do 
■dnia 1. m aja  1923 r. o zag in io n y m . P o  u p ły w ie  p o w y ż 
szeg o  c z a so k re su  i po p rz e p ro w a d z e n iu  i po podjęciu  

id o w o d o w  b ęd zie  ro z s trz y g n ię te  o dow odzie^ zasz łe j 
śm ierci.

Sąd o k rę g o w y , O d d z ia ł w .
T a rn ó w  dnia 3. lis to p a d a  1922. 11636 1— 3

, T . IV. 39/22/6. W d ro że n ie  p o s tę p o w a n ia  celem  uzna- 
inia za  z m arłeg o . Jó ze f T o p ó r z O d m en tu , p o w o ła n y  w 
:roku 1914 do s łu żb y  w o jsk o w ej p rz y  57 p .p .  b io rąc  u- 
jd z ia ł w w a lk ach  n a  froncie  ro sy jsk im  z o s ta ł  z a b ra n y  
do  n iew oli ro sy jsk ie j w lis to p ad z ie  1914 r. i tam ż e  w  
szp ita lu  w M ajdan ie  m ia ł u m rzeć  na c ze rw o n k ę . G d y  
z a te m  p rz y ją ć  n a leży , że  zachodzi u s ta w o w e  dornn iem a- 

itiie śm ierc i, p rz e to  w d ra ż a  się na p ro śb ę  S ta n is ła w a  
łT c p o ra  p o s tę p o w a n ie  celem  u zn an ia  za  zm arłeg o . W y 
d a je  się  p rz e to  ogólne w ezw an ie . a b v  udz ie lo n o  S ad o w i 
(luli k u ra to ro w i P a n u  D ro w i W ła d y s ła w o w i S y ru c z k o w i 
•ad w o k a to w i w T a rn o w ie  w iad o m o ści o p o w y ż  w y m ie 
c io n y m . Jó ze fa  T o p o ra  w z y w a  się , a b y  p rz ed  n iżej w y 
m ie n io n y m  Sądem  s ta w ił się lub w  inny  sp o só b  u w ia 
d o m ił  o sw ein  życiu . Sad tu te jsz y  na pono w n ą  p ro śb ę  
po dn iu  20. lipca  1923 r, ro z s trz y g n ie  o uznaniu  za 

izm a rłe g o .
S ad  o k rę g o w y , O d d z ia ł IV.

T a rn ó w  dnia 8. lis to p ad a  1922. 11637 1— 3

T . IV. 25/21/15. W d ro że n ie  p o s tę p o w a n ia  celem  u- 
•ztiania za  zm a rłe g o . B ro n is ław  T u r  oh a z .ład o w n ik  m o- 
(k ry ch , p o w o ła n y  w roku  1914 do s łu ż b y  w o isk o w ei 
Ip rzy  57 pp., z ag in ą ł w  czasie  w a lk  p o J  R o zw ad o w em  
/•dnia 8. w rz e śn ia  1914 r. p e łn iąc  s łu żb ę  p a tro ln ą , a w e 
d łu g  w iad o m o ści p o d a n y ch  p rz e z  gametę „Lud K r ó l i c 
zki" m ia ł b y ć  z a b ra n y m  do n iew o li i w y s ia n y  do g u 
b e rn i T o m sk ie j. G d y  . z a tem  p rz y ją ć  n a leży , że  zachodzi 
u s ta w o w e  do m n iem an ie  śm ierc i, p rz e to  w d ra ż a  sie  na 
p ro śb ę  A nny T y rc h o w e j p o stęp o w an ie  celem  uzn an ia  za 

.zm arłeg o . W yclaic się p rz e to  ogólne  w e zw an ie , a b y  u- 
d z ie lo n s  S ą d o w i lub k u ra to ro w i P a n u  D ro w i Ju lian o w i 

ry p le w sk ie m r a d w o k a to w i w  T a rn o w ie , k tó re g o  u s ta 
n a w ia  się  o b ro ń ca  w ę z ła  m ałż eń sk ie g o  w iad o m o ści o 
p o w y ż  w y m ien io n y m . B ro n is ła w a  T y rc h ę  w z y w a  się, 
a b y  p rzed  n iżej w y m ien io n y m  S ąd em  s ta w ił się  lub  w 

[inny sp o só b  u w iad o m ił o sw en i życm . S ąd  tu te jsz y  na 
p o n o w n a  p ro śb ę  p o  dniu 5. iiffca 1923 r. ro z s trz y g n ie  
o  uznan iu  za  z m arłeg o . i

Sąd o k rę g o w y . O d d z ia ł IV.
T a rn ó w  dnia  31. p aźd z ie rn ik a  1922. 11638 1— 3

T . VI. 271/22/3  TT d ro ż e n ie  p o s t ę p o w c a  celem  
u z n an ia  z a  z m a r łe g o ' J i n  T a rn a w sk i, śy n  J a n #  i M ar
ian n y . n a u czy c ie l w  S ied lcu  p o w ia t  C h rs rn ó w , u ro d z o 
ny  1875 w  M n ik cw ie  p o w ia t K rak ó w , i rz y o z ie lo n - ' 
r i s j r  d o  16 i u lk u  o b ro n y  k ia jo w e i m i 1 p a ść  w  cze rw cu  
'1916 p o d  S a p a n o w em  w e d łu g  zezn ań  R o m an a  K r ó l 
ik o w sk ieg o  i Ja n a  G e la ń s k 'rg o  G dy  z a tem  p rz - ją ć  na - 
/ le ż y  ż e  z a c h o d z i u s ta w o w e  d o m n ie m a n ie  ■/. §  1 u t 
z  91. r  arCa 1718 N r 128 D z . u- p . w d ra ż a  s ię  na  p ro 

ś b ę  S te fan ji "Parnow skiej pos tę p o w a n ie  ce lem  u z n a n ia  
■za z m a rłe g o  i o g ła s z a  s ię  w e zw an ie  a b y  u d z ie lo n o  są - 
id o w i w iad o m o śc i o zag in io n y m . Ja n a  T a rn o w s k ie g o  
jw z y w a  się , sb v  s ię  p rz e d  p o d p isa n y m  są d e m  s ta w ił,  
[iub  w  inny  s p o s ó b  u w ia d o m ił o  sw em  ży c iu . Sąd na 
] p o n o w n ą  p ro śb ę  po  dn iu  1. 1 p ca  i 923 ro z s trz y g n ie  o 
-u z n a n iu  za  z m a rłe g o .

S ą d  o k rę g o w y  cyw . O d d z ia ł  Vi.
K rak ó w , dn ia  i \  s ie r p n ia  1922. 116C2
T. VI. 318 /22 /3 . W tiTożen ie  p o rrę p o w a n ia  celem  

t* in a n ia  z a  z m a rłe g o . J ó z e f  Im m e rg lL k , k u p r c  z K ra
k o w a  u ro d z o n y  tam ż e  1815, p rz y d z ie lo n y  1914 do  .13 
jp u łk u  p ie c h o ty , z a b ra n y  1915 do  n iew o li ro sy jsk ie j  
Im ia ł um rzert w  T o m sk u  1915, o d  te g o  c za su  n ie  d a je  
(z n a k u  ż y c ia . G d y  p rz y ją ć  nn leży , że  zac l o d z i  do in n  e- 
; m an ie  z  §  1 u s t .  z 31. 11.1018 Ń.-.128 O?, u. p. w d ra ż a  
[s ię  n a  p ro ś b ę  E rny  Im m epgitick  p o s tę p o w a n ie  celem  
.u z n a n ia  w y m ie n io 1 e g o  za z m a r łe g o  i o g ła sz a  s ię  w e -  
łz w a n ie , ab y  u d z ie lo n o  S ąd o w i w ia d o m o śc i o  z  ginio- 
jn y m . Jó z e fa  Im m erg iu  ka w z y w a  się , aby p rz e d  p o d p i-  
( s a n y m  S ą d .m  s ta w ił  s :e lub  w  inny sp o só b  u w ia d o m ił 
,o sw em  ży ciu  Sąd  rui p o n o w n ą  p ro śb ą  po  dn iu  1 
d ip ca  1923 ro z s trz y g n ie  o  u zn an iu  za  z m a r łe g o

Sąd  o k rę g o w y  cy w  O d d z ia ł VI 
K ra k ó w , dnia i .  p a ź d z ie rn ik a  1922, 11605
T. V I 322 ,22 /2  W d ro ż e n ie  p o s tę p o w a n ia  celem  

/u zn a n ia  z a  zm a rłe g o . W in cen ty  M ich alik , ro b o tn ik  z 
[B orku  F a ł ck iego , u ro d z o n y  1877 w  T łu c z a n i, p o w ia t 
|W a d o w ic e ,  p r y d z ie lo n y  3914 do  56 p u łk u  p ie c h o ty , n  e 
td a je  zn ak u  ży c ia . G d y  p rz y ją ć  , n a le ż y , ż e  zac h o d z i 
b d o m n ie m an ie  z §  1 esK ;■ 31. m arc a  1913 Nr. 1 8 Dz 
"u . p „  w d ra ż a  cię n a  p r  śb ę  Zofji M c h a lik  p o s tę p o w a -  
[n ie  c e lem  u n an ia  w y m ie n io n e g o  z a  z m a rłe g o  i o g ia -

is z a  s ię  w e z \v a  -:e , rb y  u d z ie lo n o  S ąd o w i w a d o m o śc i o 
g ag in io n y m  W incentego M ich alik a  w zy w a  s ię , aby

p rz e d  p o d p isa n y m  S ą d e m  s ta w ił  s :ę  lu o  w inny s p e -  
só  i u w i a o m i ł  o s w jtn  ż y c iu  S ąd  n a  p o n o w n ą  p ro ś b ę  
p o  dn iu  l .  l p c i  j9 2 3  ro z s t r z y g n ie  o u z n a n ia  za  z m a r
łeg o  b ą „  o k rę g o w y  cyw . O J a z ia ł  Vi,

K raków , d n ia  -8 . w rz eśn ia  1932, 11606
T  VI. 3 07 /22  4 W d ro że n ie  p o s tę p o w a n ia  celem

u m an ia  z a  z m a rłe g o  S ta n is ła w  i .a k a ła rz ,  ro ln ik  z P  c- 
s to l c, p o w ia t  W iel c zk s , u ra d z o n y  ta m ż e  1880 p “ y- 
d z  e lo n y  do 16 p u łk u  p o sp o lite g o  ru sz e n ia  w e d łi  g  r - 
z  ań  Jó z e fa  D zidy  i F .a n c isz k a  G a  w ry ły  m iał z g in a  w 
lis to p a d z ie  i914  p o d  R ude R ysie. G dy p rz y ją ć  r.;d e iv  
że  zac h o d z i d o m n iem an ie  z §  1 u . i  z  -1 m a :ca  1,918 
N. 1 -8  D z u. p w d ra ż a  s ię  a  p ro  b :  A nieli !(..k - 
ła rz  p o s tę p o w a n ie  ce lem  u zn an ia  w y m ien io n eg  za 
z m arłeg o  i o g ła s z a  s e w e zw an ie , aby u d z ie lo n o  s ą  o -  
w i w ia d o m o śc i o zag in io n y m . S a n is ła w a  B a k a la  za  
w zy w a  się , aby  p rz u u  p o d p isa n y m  S ąd em  s ta w  ł  s ię  
lu b  w  inny sp o c ó tr  u w iad o m ił o sw e m  ż y c iu . S ą d  na 
p o n o w n ą  p ro ś  gę po  d n iu  1. 1 p  o 19 '3 r o z .  trz y  g n ie  o 
uznan iu  za  z in a ile g o .

Sąd  o k ręg o w y  cy w iln y  G ć d  l a ł .V I.
K rak iw , ci ■: a .0 p a ź d z ie rn ik a  :92z. t 08

T . IV. 20/22/3. S te fan  P isz k o  ur. 15. lipca  1850 'syn 
D am ian a  i K a ta rz y n y . K a ta rz y n a  z P isz k ó w  Z ając , ur. 
8. lu teg o  1882, có rk a  S te fan a  i K ry s ty n y , o b y d w o je  z  
K rasn e j, w roku  1915 z a b ra n i p rz e z  M oskali zm arli, a to  
S te fan  P isz k o  z m a rł w  c z e rw c u  1915 w  szp ita lu  w KijO'
w ie , z aś  K a ta rz y n a  z P isz k ó w  Z a jac  z m a rła  w  p aź 
d z ie rn ik u  1915 w  szp ita lu  w R o sto w ie  n a d  D onem . G d y ]  
za tem  m o żn a  p rzy jąć , ż t  z a c h o d z ą  w aru n k i u s ta w o w e 
go do m n iem an ia  śm ierc i w m y śl p a r. 24 uc. z a rz ą d z a  
się  n a  w n io sek  S em en a  Z a jąc a  p o s tę p o w a n ie  celem  u- 
z n an ia  w y m ien io n y ch  osób za  z m a rły c h . P o  dniu 15. 
w rz e śn ia  1923 S ąd  na  p o n o w n y  w n io sek  o rz ek n ie  o s ta 
teczn ie  o uznaniu  za z m a rły c h .

Sąd  o k rę g o w y , O d d z ia ł IV.
Ja s ło  d n ia  18. lipca  1922. 11667
T. VI. 355/22/2. W d ro że n ie  p o s tę p o w a n ia  celem  u- 

zn an ia  za z m arłeg o . Jó ze f K luska, w y ro b n ik  z M ogilan, 
po w . P o d g ó rz e , u ro d z o n y  ta m ż e  1881, p rz y d z ie lo n y  w  
19)4 r. do  13 pu łku  p iech o ty , n ie da je  zn ak u  ży cia . G d y  
p rz y ją ć  n a le ży , że  z ach o d z i do m n iem an ie  z § 1 ust. z 
31. m arc a  1918 Nr. 128 D zup. w d ra ż a  się  na  p ro śb ę  H e
le n y  K luskow ej p o stę p o w a n ie  celem  u zn an ia  w y m ien io 
n eg o  z a  z m a rłe g o  i o g ła sza  się w e zw an ie , a b y  udzie lo
no  S ą d o w i w iad o m o ści o zag in io n y m . Jó z e fa  K luskę 
w z y w a  sie , a b y  p rzed  p o d p isan y m  S ąd em  s ta w ił  się. 
lub w inny  sp o só b  u w iad o m ił o sw em  życiu . S ą d  na 
p o n o w n ą  p ro śb ę  po  dniu 1. lipca 1923 ro z s trz y g n ie  o 
uznan iu  za  z m a rłe g o .

Sąd  o k rę g o w y  c y w iln y . O ddz. VI.
K rak ó w , dn ia  13. lis to p a d a  192?. 11625
T 744/21/9. W d ro że n ie  p o s tę p o w a n ia  celem  u znan ia  

zą  z m arłeg o . M ikołaj B u rb e ła , sy n  H ry c ia  i N aści ur. 
14. m aja  1881 w  L e szc zy n ie  o s ta tn io  tam że  z am iesz k a 
ły . b ra ł u d z ia ł w w ojn ie  jak o  ż o łn ie rz  a u s tr .  p rz y  55 
pp. i w ed le  p rz e p ro w a d z o n y c h  d ochodzeń  p o p ad ł w n ie 
w olę ro sy jsk a  skąd  o s ta tn ią  w iad o m o ść  p rz e s ła ł  o so 
bie w  lec ie  1917, a w ed le  p ry w a tn e j  k a rtk i k o re sp o n 
d en cy jn e j z un ia  b ia łk a  18/10 1917 m ia ł u m rzeć  8/10 
1917. M ożna  z a tem  p rz y ją ć , iż z a jd ą  w a ru n k i u s ta w o 
w eg o  d o m niem an ia  śm ierc i po  m yśli § 24 I. 2 uc. w zg l. 
ust. z  31. m arc a  1918 Nr. 128 D zpp. W o b ec  teg o  na 
w n io sek  A nny B u rb e ły  w d ra ż a  się  p o s tę p o w a n ie  celem  
uzn an ia  w y m ien io n e j o so b y  z a  z m a rłą , .a zw iązk u  m ał
ż eń sk ie g o  z a w a r te g o  na dniu 8. lis to p a d a  1904 m ięd zy  
zag in ionym  a w n io sk o d a w c zy n ia  z a  ro z w ią z a n y . W ia 
dom ości o  zag in io n y m  n a le ż y  u d zie lić  są d o w i a lb o  ad w . 
D r. M aurycem .u S te ilo w i w e  L w o w ie , k tó re g o  u s ta n a 
w ia  s ię  k u ra to re m  o ra z  o b ro ń c a  w ęzła  m ałżeń sk ieg o . 
Z ag in ionego  w z y w a  się , a b y  się  jaw ił p rz e d  p o d p isan y m  
sad em  o ile ży je  lub w in n y  sp o só b  d a ł z n ać  o  sobie . 
P o  dniu 20. s ty c zn ia  1923 w zg lęd n ie  w 6 m ie s ię cy  <X& 
dnia o g ło szen ia  teg o  z a rz ą d z e n ia  w g azec ie  u rzęd o w e! 
Sąd  n a  p o n o w n y  w n io sek  w y d a  o s ta te c z n e  z a rz ąd z en ie .

S ąd  o k rę g o w a  c n v ,  O d d z ia ł VII.
L w ó w , d n ia  6. lipca  1922. 11373
T. 26/22/8. Z a rz ąd z en ie  p o s tę p o w a n ia  celem  udo

w o d n ien ia  śm ierc i. T o m a sz  Jasieniujc , sy n  P io tra , ur. 20. 
g ru d n ia  1883 w  L u b o w ie , ro ln ik , tam ż e  z am iesz k a ły , 
w s tą p ił  do  arm ji a u s tr . w  r. 1914 d o  l r ; p. o k r. i jak o  
tak i d o s ta ł się  do n iew o li ro sy jsk ie j, g d z ie  w e d le  z a p rz y 
siężo n y ch  zezn ań  św ia d k a  W o jc iech a  S z y m c z y sz 3rn a  
z m a rł w  W ie lk ą  S o b o tę  1918. W o b ec  teg o  z a rz ą d z a  się 
na  w n io sek  M a g d a le n y  Ja s ie n iu k  p o stęp o w an ie , celem  
u d o w o d n ien ia  śm ierc i, a  z a ra z e m  o g ła sza  się  w e zw an ie , 
b y  do dn ia  7. lis to p a d a  1922 udzie lono  sąd o w i a lbo  
ad w . d r. E d m u n d o w i G ro m sk iem u  w e L w o w ie , k tó re g o  
u stan aw ia - sie  k u ra to re m  zag in io n eg o , w iao m o ści o w y 
m ien ionym . P o  u p ły w ie  teg o  te rm in u  i po p rz e p ro w a 
dzen iu  d o w o d u  jed n a k o w o ż  nie p ręd ze j jak  w  t r z y  rnie* 
s iące  od d n ia  o g ło szen ia  teg o  w n io sk u  w g azec ie  u rz ę 
d o w e j sąd  o rzek n ie  o s ta te c z n ie  o  w niosku .

S ąd  o k rę g o w y  cyw . O d d z ia ł VII.
L w ó w , dn ia  7. c z e rw c a  1922. 11418
T. 371/21/14. W d ro że n ie  p o s tę p o w a n ia  celem  u zn a 

nia za  zm a rłe g o . S te fan  M iko łaj M u d ry k , sy n  Jó z e fa ta , 
ur. 26. k w ie tn ia  1888 w  M o stach  W ie lk ich  i ta m  o s ta t 
n io z a m ie sz k a ły , b ra ł  u dz ia ł w  w ojn ie  ja k o  żo łn ie rz  
a u s tr .  p rz y  30 pp. i w ed le  p rz e p ro w a d z o n y c h  d o ch o 
dzeń  od r. 1915 n ie da je  o sob ie  zn aku  ży c ia . M ożna  
z a tem  p rz y ją ć  w a ru n k i u s ta w o w e g o  d o m n em an ia  śm ie r
ci po  m yśli § 24 1. 2 uc. w zg l. u st. z 31. m arc a  1918 Nr. 
128 D zpp. w o b e c  te g o  na  w n io sek  O łe n y  M u d ry k  w d ra 
ża  się  p o s tę p o w a n ie  celem  u zn an ia  w y m ien io n e j o so b y  
za  z m a rłą  a zw iąz k u  m ałż eń sk ie g o  z a w a r te g o  n a  dniu 
20 w rz e śn ia  1913 m ięd zy  zag in io n y m  a w n io sk o d a w c zy -  
nią za ro z w ią z a n y . W iad o m o ści o  zag in ionym  n a le ży  
udzie lić  są d o w i a lbo  a d w . d r. L u d w ik o w i M a z u rk ie w i
czo w i w e  L w o w ie , k tó re g o  u s ta n a w ia  się k u ra to re m  i 
obrońcą węzła małżeńskiego, Zaginionego stzysLa się,

a b y  się jaw ił p rzed  p o d p isan y m  sąd em  o ile ż y je  l t *  w  ■ 
inny  sposób  dat zn ać  o sob ie . P o  dniu 10. k w ie tn ia  
1923. w zgl. w 6 m ies ięcy  od dn ia  o g ło szen ia  te g o  z a 
rz ąd z en ia  w g azec ie  u rz ęd o w e j S ą d  na p o n o w n y  w n io 
sek  w y d a  o s ta te c z n e  o rz ec ze n ie .

Sąd  o k rę g o w y  c y w . O d d z ia ł VII.
L w ó w , d n ia  1. p aźd z ie rn ik a  1922. 11626
T. 279/22. M iohał P rz e w ro c k i , sy n  Jó z e fa  i M ag d a 

len y , u ro d zo n y  w t„ieszac in ie  W ielk im  1875, jak o  jen iec  
w o jen n y  m ia ł u m rzeć  r.a ty fu s  w  1917 r. W o b ec  tego  
je s t p ra w d o p o d o b n e , ż e  te n ż e  śm ie rć  poniósł. Z a rz ą d z a  
s ię  na  w n io sek  Ju lian n y  P rz e w ro c k ie j pos„epov;ąn je  
cęjem  udow o d n ien ia  śm ierc i i ro z w iąz an ia  w ę z ła  m ał
żeń sk ieg o , o g ła sza ją c  w e zw an ie , a b y  do pół. roku  od 
o g ło szen ia  w G azec ie  L w o w sk ie j S ąd o w i a lbo  dr. P a l-  
chow i a d w . w  P rz e m y ś lu , k tó re g o  u s ta n a w ia  sie  k u r a 
to rem  i o b ro ń c ą  w ę z ła  m a łż eń sk ie g o  udzie lono  w iad o - • 
m ości o  zag in io n y m . P a  u p ły w ie  teg o  czasu  na  p o n o w 
n ą  p ro śb ę  S ąd  o rz ek n ie  o s ta te c z n ie  o w n iosku .

S a d  o k rę g o w y , O d d z ia ł V.
P rz e m y ś l, dn ia  30. p aźd z ie rn ik a  1922. 116281
T. 183/19. N a w n io sek  K o n ra d a  Ż ocha  o u znan ie  

m a łż e ń s tw a  jego  z Zofją Z o ch o w a  za  ro z w iąz an e  w z y 
w a  się, a b y  p o w iad o m io n o  Sąd  a lb o  dr, R a s ta  ad w . w  
P rz e m y ś lu , u s tan o w io n eg o  o b ro ń c ą  w ę z ła  m a łż eń sk ie 
go  do  pó ł roku  od o g ło szen ia  w  G aze c ie L w o w sk ie j o 
zag in ionej Zofii Ż ochow ej p c cz em  S ąd  na p o n o w n ą  
p ro śb ę  o rz ek n ie  o sta te cz n ie .

S ą d  o k rę g o w y .
P rz e m y ś l dnia 22. l is to p ad a  1922. 11630
T . 250/22. P io tr  D uchnycz . sy n  Iwana i K a ta rz y n y , ■ 

u ro d z o n y  w  W ie rzb ia n ac h  1879, p o w o ła n y  w  czasie  0- 
gólnej m obilizacji do p ęd zen ia  b y d ła  za  w o jsk iem  z a 
ginał. Z a rz ą d z a ją c  p o s tę p o w a n ie  celem  u znan ia  go- 
z m a rły m  i ro z w iąz an ia  w ę z ła  m ałżeń sk ieg o , w z y w a  się 
a b v  do pó ł roku  od o g ło szen ia  S ąd o w i a lb o  d r. M ar- 
gu iiesow i ad w . w P rz e m y ś lu  k u ra to ro w i j o b ro ń cy  
w ę z ła  m ałż eń sk ie g o  udz ie lo n o  w iadom ości o zag in io
nym  poczem  n a  p o n o w n ą  p ro śb ę  w y d a  S ą d  o s ta te cz n e  
o rzeczen ie .

S ąd  o k rę g o w y .
P rz e m y ś l, 21. lis to p ad a  1922. 11631
T. 334/22. D m y tro  S te cz y ń sk i syn  L a u re n te g o , u r. 

1887 w  Ś lubn ie , ż o łn ie rz  4 b ao n u  s trz e lc ó w  2. w rz eśn ia  
1917 zag inał. Z a rz ą d z a ją c  p o s tę p o w a n ie  celem  uznan ia  
go z m a rły m  i ro z w ią z a n ia  w ę z ła  m ałżeń sk ieg o , w y z w ą  
sę. a b y  d o  Pfli ro k u  od o g ło szen ia , S ad o w i a lbo  dr. 
S c h n eeb ab m o w i ad w . w  P rz e m y ś lu , k u ra to ro w i i o b ro ń 
cy  w ę z ła  m ałżeń sk ieg o  udz ie lo n o  w iadom ości o z ag i
n ionym , poczcm  na p o n o w n ą  p ro śb ę  w y d a  sąd  o s ta 
tec zn e  o rz ec ze n ie .

Sad o k ręg o w y .  Oddział V.
P rz e m y ś l, 5. lis to p a d a  1922 11632
T. V. 446/22/3. M arc in  G a rb ac z , ur. 1S52 r. w  J a r o 

cinie po w . N isko, s y n  J a n a  i Zofji, w y je c h a ł w 1892 r. 
na fiis do  B rz eśc ia  L ite w sk ie g o  i o d tąd  b ra k  o nim  
w iadom ości. G d y  z a tem  p rz y ją ć  n a leży , że  zachodzi 
dom niem an ie  z § 24 uc. w d ra ż a  się  na  p ro śb ę  A n ton iego  
G a rb ac z a  p o s tę p o w a n ie  celem  u znan ia  za  z m a rłe g o  z a 
g in ionego . W y d a je  się  ogó lne  w e zw an ie , a o y  udzielono 
S ą d o w i o k rę g o w em u  w  R z eszo w ie  w iad o m o ści o p o 
w y ż  w y m ien io n y m . M arc in a  G a rb a c z a  w z y w a  się, a o y  
p rz e d  n iżej w y m ien io n y m  sądem  s ta w ił  się  lub w inny  
sp o só b  uw iad o m ił o  sw em  życiu . S ą d  tu te jsz y  n a  po
n o w n ą  p ro śb ę  po dniu 30. lis to p ad a  1923 r. ro z s trz y g n ie  
o u znan iu  za zm arłeg o .

Sąd  o k rę g o w y , O d d z ia ł V.
R z eszó w , dnia 30. p a źd z ie rn ik a  1922. 11633

• T. 181/22/3 ,  V. circź n »■ p o s tę p o w a n ia  pel'-m u- 
z a a tr a  za zm a r łeg o .  Mar ja Zając; ek  w  D r o h t b / c r u  

n osła  na uznan e  m ęża  S t a n s l a w a  Zajączka za  
i t s m ł e g o  i m a łż e ń s tw a  z a w a r te g o  z nim w e d ł u g  o b r z .  
rzym. Kał. w  D rohobyczu  dnia 21 I s topa:  a 1899 r. za  
o zw iązan e.  Z z?znań  w n o sk  /d a w c z y n i  i ś w ia d k a  Ja- 

na Makary o*az  z  p o ś w ia d c z -  rfiu M agistratu n o a s ta  
D ro ho b y cza  z  tinia 25 lipca 1912 r. w yn ika  ż e  8 tan -  
ła w  Z jzczeif  ja! o  ż e ł n  e - z  17 j-p. w a lc z y ł  na fror-  

;'e r o sy js  im i w  b i t w ie  dnia 7 s ie rp n ia  1916 r. p o d  
jb er iy n sm  z g in a ł  b e z  ś adu. O '  t - g o  cza su  nie ma 

o niw i i t i n e j  w ia d o m o ś c i  za ch ó d  i w ię c  d o m n iem a -  
) c ża nie żyje; Na p o d s ta w ia  usta t y z  31. m arce  
i 9 8 . Nr, 128. D z .  u. p., w d ra ża  s ię  po; t t o o w a a le ,  c e -  

jv;m uznania za  zm ar e g o  S t? n D la w a  Z ajączka i z e -  
w a i l e  z  ni n m a łż e ń s  w o  za  r o zw ią z a n e .  W ydaje  s ię  
przeto  o g ó ln e  v. e zw n nie ,  aby n d i  e ło u o  Są d o w i !ub 
t u r .  torow i a d w ,  D io w i  M ich a ło w i P ie ch o w i  z o w i  w  
D r o h r b y c zu  k tó r e g o  zarazem  u s t a n a w ł  s ię  obrońca  
w ę z ła  n ia iżen  l u e 30 w ia d o m o ś c i  c. pow yż w yraien ic-  
r /m . S a d  t u te j s z y  na p o n o w n ą  prośb ę  po  dniu 1. 
marca 1923. j o z s tr  y g n i e  o uznaniu za  z m a r  e g o  i o 
rozw ią za n ia  m a łż e ń s tw a .

Sąd okręg*..wy, O dd zia ł  V.
Sambor, dnia 29 i pca 1922. 110 1
T. l ’ 0 ,22 /4 . W d r o ie n i*  p o s t ę p o w a n ia  c e le m  u- 

zrtama za a m a r ieg c .  Kasi Su szko  w B o ie c h o w c n c h  
w n io s  a na uznanie  m ę ż a  Piotra t u szk o  za  z n m ł e g o  

m a i ż c i s t w a  z .w a r i e g c  z  nim 17 l i s ' e p e d a  1912 w e 
dług ohrz. gr. L. t w P o le c h o w c a t h  za  r o z w ią z a n e .  Z 
leznart w n io sk o d a w c zy m  i św iadka W a sy la  ja io w a  
p o p  in y c h  p o ś w ia d - z e u ie m  Z w ie rz ch n o  >G gm innej w 
B otech ow rach  z dnia 12 c z e r w c a  1922 wynika, że  
.‘d o t  S u sz k o  w s tą p i ł  w r ] 9 i4  do wojska austr. i ' 

rc z y ł  na f o t  io r o  yjskiin g  z ie  w n s id z ie rn ik u  
Ur14 z a c h o r o w a ł  na c h o lerę  i miai • mrc ć w  szpitalu  
w ojennym . Cd te g o  czasu  nie ma o  nim żadnych  w  a-  
d o m c ś  i z e c h o d z i  prze - d o m  l em anle ,  ż ę  f. j e  t v je .  j 
N , po d sta w ce  us ta w y  z 31 m a-ca  1918 Nr. 128 Dzpp. : 
wdraża się  p o s tę p o w a n ie  ce lem  uznania  za  zm arłego  
Piotra t u s z k o  1 z a w a rteg o  z  nim m a łż e ń s t w a  za  

- z w i ą z a n e .  W y d a je  s ę  przeto  c g ó ln e  w e z w a n ie  aby 1 
idz ie io  o l ą d o w i  lu b  kuratorow i p. nr. Z c k r r e w sk le -  ! 

"  adw, w  D r c b o t y . g u  k t ć r e g o  a a .a a c a t  i t w a w i a  J
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• m. © h r o ń . U  a .U e ,..sk .. .g* • w iidO H ieśu i-o  p- >vy.;
w y m e n io n y ru ,-  S ą a  tu te j  zy  r.a p o n o w n a  p ro s  ę po. 
dn iu  1. lu te g o  1923 io  . . r y g n e  c  -izńa iu  za  z ::;a . - 
le g o  i o  r o z w :ązar,iu  _iife ź e :is tw ^ .

Sąd  o  r  go  wy D y d r a ł  V 
S a m b o r, cln;•’ 10 llp ca  1322. 1108
T. 77 22 4. iai'ń ła w  T o c z k a  syn  r-ym ona- 

M arian n y  ;o d z ’ony  ,w ro.cu Id ; 9 i *..■■; . s  -.kaiy 
K o ż t  z cu  w ez  -sie  w o jn y  ś w ia tó w  f  .?v o s z c r^ e ;»;• 
o g o l e j  T ł;b V z > o :i  w  s ie rp n iu  19 ś  o ;h > a*  czy n  
u e j r;iżb; -w o jsk o w e j k fó -a  p e  n l  0  P- Kr‘' i
a u s f ;y jn .k ie l  na  f r  n c ie  w s c h o r n  ni gdzie . ■ ia 13. i -, 
t o p a d a  1 9 i4  no cl P fliitoA tem  ja k o  ra im y ,-^pacU w n ie 
w o lę . U . ta tn f ą  w :ailtnioś<5 z n ic  wy li n a d e s ła ł  w p o 
ło w ią  ro k  1910, e if te g  » c z a s  • wszelki, ś la d  o niu 
z a g in ą ł .  S ą d ’ o k rę g o w y  w  S an o k u  w  y w a  k a id e y o , 
k to b y  o  t y i i v  S ta  u s ta w  i T o cz k a  m ir r  j .-k ąk o tw iek  
w ia d o m o ś ć , aby  d a ł  o t- m , n a ; S ą d o w i lu b  k u r i e 
ro w i n ie o b e c n e g o , a d w o k a to w i D ro w i Ś ą c z c e w  p rz e 
c iąg u  je d n e  o ro k u  o u  d a ia  te g o  o g ło sz e n ia .  Je ż e li  « 
ty m  - t a r l e  S ą d  n ie  o trz y m a  ż a d n e j  w ia d o m o śc i o ż y 
c iu  S tm io ła w a  T o c z k a  u rn a  n a  p o n o w n y  w n io se k  Ka 
ta rz y n y  T o c te k  z a  z m a r łe g o , a  i eg  > m a łż e ń s tw o  ; 

'n ią  z aw  r te  z .  ro z w ią z a n e ,  h u ra tu re m  n ie o b e  n eg o  i 
o b ro ń c ą  w ę z ła  m a  ż e ń s k ie g o -  m ian u je  s ię  , t d w .  K ie  

‘S lą c z k ę .
S ąd  o k rę g o w y , O d d z ia ł  IV.

S a n o k , d n ia  3 c z e rw c a  1922. 111-06
1 . .195/22,8. W d ro ż e n ie  p o s tę p o w a n ia  ce lem  u- 

z n a n ia  z a  z m a r łe g o . K a ro l i J a k ó b  b m a lc o w ie  w 
L w o w ie  w n ie ś l i  n a  u a u a n ie  Ig n a c e g o  S.n*'-ca z a  ? n ; . i -  
cgo . Z  z e z n a ń  w n io s k o d a w c ó w  i ś w ia d k a  K a io l ’ . 

S m a lc a  >. ra z  p o ś w ia d c z e n ia  Z m ie rzch  o śc i g u in n e j  
B it ż a la c h  z dn ia  18 lip ea  1 9 2 : w y n ik a , że  Ign c 

■ u m ieć  ja k o  ż o łn ie rz  34 p . a> m ■! a u s" r . w M csy ł «. 
f  o n c ie  c z a rn „ g ó rs k im  i w c z a  le  a ta k u  na gó  ę C z 

■ n ą “  p o d  J e ie n ic ą  w le c  e 1; 15 r. m ia ł b v ć  z .b ity ::'. 
O d re g o -c z a s a  n ie  n t i  o nim  ż a d n e j  w ia d o m o ś c i ,  z a 
c h o d z i  d o m n ie m a n ie  ż e  n ie  żyj-.-. N a p o d s ta w ie  u s ta 
w y  z  31. m arc a  191S. r. N r. 128. D z. p . p., w ti.ażr- 
-i,- p a  tęp o w ft.iie  ce lem  • u z n a /.ia  .-a z  - a r ł e g )  !: n a - 

e g c  S n ia łra .  W id a j e  s ię  p r z e to  o  4 : i c  w ezw iy i e 
ab y  u d z ie  ić .S ą d o w i la b  k u ra to ro w i D .o w i F .y d c .y k o - .  
wi N ua .e<.b:att>:wi c-d w w K o m a ru i^ . w ia d r m o ś . i  c. 
po  w y ż  w yin icn  rm ym . Sąd  t u i e j a  y  n a  p o n o w ią  p o ś -  

i t ę  po  i.u .u  1 m arca  1922 l o c . t n y g n i e  o u z n - ; . iu  z 
z m a r łe g o .

S ąd  O k rę :o w y , O d d z ia ł V.
S am b o -, d n :a  29 li ; c a  1922. 11086

l
L. 2080. W y d z ia t p o w ia to w y  w  R aw ie  ru sk ie j o g ła 

s z a  k o n k u rs  na p o sa d y  le k a rz y  o k rę g o w y c h : 1) w Uh- 
n o w ie , 2) w M a g ie to w ie , 3) w  L u b y c z y  k ró lew sk ie j, 
z  po b o ram i u rzęd n ik ó w  p a ń s tw o w y c h  od  XII. do X. 
stopnia, p lac .”  'T erm in  d o  w n o sze n ia  podtfU ' u p ły w a  z 
d n iem  3 i.  S ty czn ia  1923 r. Do p odań  d o tąc zy ć  n a le ży  
d yp lom  lek a rsk i (w  w ie rz y te ln y m  odpisie) i k ró tk i opis 
życia.

R a w a  ruska  d n ia  15. g rudn ia  1922. 11662 1— 3
L . 1034. W y d z ia ł p o w ia to w y  Rumecki ro zp isu je  ni- 

n ie jszem  k o n k u rs  n a  dw ie  p o sa d y  le k a rz y  o k rę g o w y c h  
z  s ied z ib ą  1) w R u d k ach , 2) w  H o ro żan i w ie lk ie j z  po
b o ram i s łu żb o w em i XII. sto p n ia  s łu ż b o w e g o  fu n k c jo n a 
r iu sz y  p a ń s tw o w y c h  i ry c z a łte m  n a  o b jazd y  s łu ż b o w e . 
D o o k rę g u  sa n ita rn e g o  w  R u d k ach , p rzy d z ie lo n e  są  
g m in y : B e n k o w a  W iszn ia , C h ło p czy ce , C zajlcow ice, Do- 
ło b ó w , D u b am ow icc , I to d w isz n ia , H o szan y , Ja rem k ó w 7, 
Ja tw ie g i, K o łb a jo w ice. K oropnż, M ilczyce , N ow osió łk i 
gość ., P o d h a jcz y k i, R o m an ó w k a , S zo lo m ien ice , W is to - 
w ice. R udki. Do o k ręg u  s a n ita rn e g o  w H o ro żn n n ie  w iel
kiej p rz y d z ie lo n e  są  g m in y : H o ro ż a n n a  m a ła  z  S ask ą , 
B o ro ż a n n a  w ie lk a , K o ło d ru b y , L ó w c z y c e , M a n a s te rz e c . 
M osty , N ow osió łk i o p a rsk ic  z P o d w y so k icm , P o d z w ie -  
rzy n jeć , P o w e rc h ó w , R um no, R y c zy c h ó w , S u su łó w , T a - 
ta ry n ó w , T e rsz a k ó w . K an d y d ac i u b ieg a jący  się  o p o sa 
dy , m u szą  p ró c z  d o s ta te cz n e j fizy czn e j z d a tn o śc i, 
s tw ie rd zo n e j św ia d e c tw e m  le k a rz a  p o w ia to w eg o , p o s ia 
d ać  n a s tę p u ją c e  w a ru n k i: 1) P r a w o  o b y w a te ls tw a  po l
sk iego . 2) D yplom  d o k to ra  m e d y c y n y , u p ra w n ia ją c y  do 
w y k o n y w a n ia  p ra k ty k i lek a rsk ie j w  P o lsc e , 3) N iesk a
z ite ln y  c h a ra k te r . 4) Z n ajo m o ść  jęz y k ó w  k ra jo w y c h . 5) 
P ra k ty k ę  na jm niej d w u le tn ią  w  z aw o d z ie  lek a rsk im . 6) 
Nie p rz e k ro c z o n y  w ie k 1 la t  40. P ie rw s z e ń s tw o  b ęd ą  
m ieli k an d y d ac i, k tó rz y  w y k a ż ą  się  d w u le tn ią  s łu ż b ą  w 
szp ita lu  p o w szech n y m  po u zy sk an iu  dyplom u d o k to r
sk iego , a lb o  eg zam in em  fizy k aćk im . P o d a n ia  w n o s ić  na- 

.le ży  do p o d p isan eg o  W y d z ia łu  p o w ia to w eg o  w  te rm i
n ie  do 15. s ty c z n ia  1923.

Z W y d z ia łu  R a d y  p o w ia to w e j,
I. K o m isa rz  rz ą d o w y ; Ja rz y m o w sk i.

R udki dn ia  14. g ru d n ia  1922. 11600 I — N

C. II. 531/22/1. „Edyk-t. P rzec iw 7 M arce li D y d ak . K a
ta rz y n ie  P ru g a r ,  Ja k ó b o w i K o ło dzie jczyk  i Jó zc io w i 
K o ło d z ie jczak o w i z T rześr-io w a , k tó ry c h  m ie jsce  po
b y tu  je s t n iezn an e , w n iesionym  z o s ta ł do Sądu  po
w ia to w eg o  w B rz o zo w ie  p ra s a  B a rtło m ie ja  K ołodzie j
c zy k a  p o zew  o uznan ie  za w ła śc ic ie la  i zezn an ie  do
k u m en tu . Na. p o d staw ie  pozw u w y z n ac z o n o  aud jencie  
n a  30. g ru d n ia  1922 godz. 9 ran o  w b iu rze  Nr. 15.
C elem  s trz e ż e n ia  p ra w  n ieo b ecn y ch  u s ta n aw ia  się  P a 
na A. K osińsk iego  ad w . w B rzo zo w ie  k u ra to re m . T en 
że k u ra to r  z a s tę p y w a ć  będzie  n ieo b ecn y ch  w rz e c z o 
nej sp ra w ie  ■ na ioh k o sz t , i n ieb e zp ie cz eń s tw o , dopóki j m e try c z n y c h  tak  g ru n to w y c h  
oni w S ąd z ie  się nie zg ło szą  lub p e łnom ocn ika  nie 
zam ianu ją .

S ą d  p o w ia to w y , O ddzifj*
B rz o zó w  dn ia  25. lis to p ad a  1922. 11665

b u d o w a  w sze lk ieg o  ro d za ju  b u d y n k ó w  na ra ch u n e k  
w ła sn y  i o b c y ; b) p rz e p ro w a d z a n ia  Kons t rukc j i  i’ in
s ta la c ji d la p rz em y słu  tech n iczn eg o , k o p a ln ian eg o  1 
n a fto w eg o  o ra z  w sze lk ieg o  ro d za ju  in sta lac je  w  b u - ' 
dy-nkach m ie sz k a ln y c h ; c l  n ab y w an ie , z ak ład a n ie  i p ro 
w a d z e n ie  na  w ła sn y  rach u n ek  i o b c y  zak ład ó w  p rz e 
m y sło w y c h , tu d zież  w a rsz ta tó w , n a b y w an ie  i p o z b y 
w an ie  n ieru ch o m o ści w d ro d ze  p a rce lac ji ta k  na w ła 
sn y  jak  i o b c y  ra c h u n e k ; d) kupno , sp rz e d a ż  i w y b ó r 
m a te ria łó w  b u d o w la n y c h ,. m aszy n , n a rzęd z i i a r ty k u 
łów  tec h n icz n y ch ; e) 'p rz e p ro w a d z a n ie  po m iaró w  g eć-

la so v 'v ch . z a s tę p 
s tw o  s tro n  in te re so w a n y c h  w o d b u d o w ie  w ob ec  
w ła d z , w y k o n y w a n ie  p ro jek tó w . ko sz to ry só y .W i ocen 
b u d y n k ó w , tu d zież  zak iad ó w  p rz e m y sło w y c h , a w re sz - 
..;e« ocen leśn y ch . D o ty c h cz aso w i z a w ia d o w c y : M.

n  tt k j  1 , i-. * -t' • • n  , 1 I chał G am o ta  i Rorm-iin B arw iósk.i u stąp ili. Z aw iad o w -L . H. M4/22. E d y k t. P rz e c iw  T ac ian m e  R a w fv k . . ,  • 1 ■ T ► * ■ 1 •
w d o w ie  po F ed k u , A nnie, m arii, M ichałow i 7 F ra n c is z -  !ź;a m iT u sta n o w u m n ; luz . J a ro s ła w a  K o p y sn m sk ieg o  . 
kow i R aw fy k o tn , dzieciom  śp. F ę d k a  R a w ły k a . k t ó r y c h ! ^ ;  ' e .rz e ^ °  ^ u n c k i e g o  z a s  z a s tę p cą  zaw ia d o w c y  inz. 
m ie jsce  p o b y tu  je s t  n iezn an e , w n ie sio n y m  z o s ta ł  do S ą - j ’ 1 0 ai a , a .ca  ll1, 0l . . ,
du p o w ia to w eg o  w  S am b o rze  p rz e z  A n astaz ję  z R a w lv - ’ T S r J  0.kr. ^ ' y  )ako “ o w v ‘ 0 d u z ia t  1V'
kó w  K urica p o zew  o d p u s z c z e ń ,e  do sp o łp o siad an ia  : h Wfyw d n ia  22' m arca  t 922- 11480
parc . g rt. Ik. 1777. k s. g r  ,gm. B v k ó w — O rty n ice . N a ) r i rm . 866. Rg. A , II. 352. Z m iany . Do re je s tru  w pi-
p o d s ta w ie  pozw u  w y z n ac z o n a  z a s ta ła  u stn a  ro z p ra w a  5,ano c ze rw u a  1920. S ied z ib a  f irm y : Lv.'ów.

•  •  •  ^    *  . . .  .  R l  i r i TI  I f i n D l  P u L n o a l r n    1 A  + .  !  O  • A,
na dzień  16 lis to p a d a  1922 godzina 10.30 p rz e d  ptff, sa la  
ro z p ra w  Nr. 57. C elem  s trz e ż e n ia  p ra w  w y ż e j w y m ie 
n io n y ch  u s ta n a w ia  się P a n a  D ra  Jó ze fa  Ś te u e rm an n a , 
ad w . w Sainborz.e k u ra to re m . T en że  k u ra to r  z a s tę p y - 
w ać  będ zie  sw y ch  k iiran d ó w  >v rzeczo n e j so ra w ie  na 
ich J:os-/,t i n ieb e zp ie cz eń s tw o , dopóki on i w  S ąd z ie  się 
m k ,  zg łos/ją  lub p e łn o m o cn ik a  n ie  zam ian u ją .

S ad  p o w ia to w y , O d d z ia ł II. j
::b p r  dn ia  20. w rz e śn ia  1922. 11655

Nc. V  178/22/2. N a w n io sek  S a ą m e la  B a ra n a  w 
P rz e m y ś lu  w d ra ż a  się  p o s tę p o w a n ie  celem  am o rty za c ji 
n a s tęp u jąc e g o  rzek o m o  u G e rsc h o n a  S c h a r ra  zag in io n e
go obligu , w zg leo m e bonu  z ciaty P rz e m y ś l dnia 27.

źd z ie rn ik a  1922 n a  k w o tę  5.000.001 M kp. p ła tn a  dnia 
15. lis to p a d a  1922 o p iew ająceg o , p rz e z  F ilipa  Hagla 
p o d p isan eg o . P o s ia d a c z a  p o w y ż sz e g o  obligu w zg lędn ie  
b on u  w z y w a  się  p rz e to , a b y  z g ło s ił się  ze. sw o jem i p ra 
w am i w  ciągu  c z te rd z ie s tu  pięciu dni, w  p rz ec iw n y m  
b o w iem  ra z ie  po u p ły w ie  p o w y ż sz e g o  c za so k re su  za 
n ie is tn ie jące  u zn an e  z o s ta n ą .

S ąd  p o w ia to w y , O d d z ia ł V.
P rz e m y ś l  dnia 13. g ru d n ia  1922. 11654
T . IV. 129/22/3. Z a rz ąd z en ie  um o rzen ia . N a w n io sek  

M ich a ła  K uty  z a rz ą d z a  się  p o s tę p o w a n ie  celem  u m o rze 
n ia  w y m ien io n y ch ’ h iż t j  p a p ie ró w  w a r to śc io w y c h , k tó re  
m ia ły  .z a g in ą ć  I W zyw a się. p o s ia d a c z y  ty c h  p a p ie ró w ,' 
a b y  zgłosili sw e  p ra w a  d o  sze śc iu  m iesiecy . V»r .razie 
p rz ec iw n y m  u z n a łb y  S ą d  po u p ły w ie  te g o  te rm im . te  
p a p ie ry  w a r to śc io w e  jako  p o zb aw io n e  z n aczen ia . Ozaia- 

jc z e n ie  p a p ie ró w  w a r to śc io w y c h :  D ow ód z a s ta w n y  Nr. 
1383 w y s ta w io n y  p rz e z  P o lsk ą  K ra jo w ą  K asę  p o ż y cz k o 
w a  O d d z ia ł w  T a rn o w ie , s tw ie rd z a ją c y  z a s ta w ien ie  na 
k w o tę  30.000 M kp. obligacji 6 p roc . poży czk i d o la ro w ej 

I z  rokji 1920 na k w o tę  50 d o la ró w  am . z kuponem  p ro - 
1 c en to w y m  od 1. p aźd z ie rn ik a  1922 r. op iew ające j.

S ąd  o k rę g o w y , O d d z ia ł IV.
T u m ó w  dnia  13. lis to p a d a  1922. 11635
T . VI. 267/22/2. Z a rz ą d z e n ie  u m orzen ia  p a p ie ró w  

w a rto śc io w y c h . N a w n io sek  R ó ż y  L u b ień sk ie j w K ra 
k o w ie  w d ra ż a  się  p o s tę p o w a n ie  celem  u m o rzen ia  w y 
m ien ionego  n iżej p ap ie ru  w a rto śc io w e g o , k tó ry  w n io 
sk o d a w c z y m  m ia ł zag in ać , w z y w a  się  p o s ia d ac za  te g o  
p ap ie ru , a b y  go w  c iągu  sze śc iu  m iesięcy  od d n ia  o g ło 
sz e n ia  z a rz ą d z e n ia , p rz e d ło ż y ł tem u  S ąd o w i, tak ż e  inni 
in te re so w a n i m ają  zg łosić  sw o je  z a rz u ty  p rz ec iw  w n io s
kow i. W  raz ie  p rzec iw n y m  u z n a łb y  S ąd  n a  p o n o w n y  
w n io sek  po  u p ły w ie  te g o  te rm in u  te n  p a p ie r  w a rto śc io 
w y  z a  u m o rzo n y . D ow ód z a s t a w i  P o lsk ie j K ra jo w ej 
K asy  P o ż y c z k o w e j oddzia łu  K rak ó w  N. 1489 n a  l is ty  
z a s ta w n e  gal. T o w a rz y s tw a  k re d y to w e g o  z iem sk ieg o  
w a r to śc i  nom inalnej 78.000 K. w y s ta w io p y  na R ó żę  L u 
b ień sk a .

Sud o k rę g o w y  c y w iln y , . O d d z ia ł VI.
K ra k ó w  dnia 14. sie rp n ia  1922. 11601
T . 586/21/14. W  sp ra w ie  u m o rzen ia  e fek tó w  w in k u - 

lo w a n y c h  n a  rz e c z  gm iny  m iasta  S ta re f .S o li  p ro s tu je  się 
u c h w a łę  z  dn ia  4. w rześn ia  1922 L. cz. T .586/21/13 w 
u stęp ie  II. w  ten  sp osób , że  list z a s ta w n y  B an k u  k ra jo 
w eg o  S er, II. N r. 8156 na  200 ko r. je s t  4 i pól p ro c e n to 
w y m , a n ie 4 p ro cen to w y m .

S ą d t o k rę g o w y  cyw . O d d z ia ł VII.
L w ó w . d n ia  30. p a źd z ie rn ik a  1922. 11581

&€■ & -5TB

C g. 1. 721/22/1. E d y k t. P rz e c iw  W asy lo w i H a ra sy tn -  
czu k o w i, k tó re g o  m ie jsce  p o b y tu  je s t  n iezn an e , w n ie sio 
nymi z o s ta ł do  S ąd u  o teręgow ego  cy-w hiiego w e  L w o w ie  
p rz e z  K a sp ra  Z a rzy ck ieg o , w ło śc ian in a  w  K o p y to w ie  
(Sp. S ok a l) p o z ew  o ^00 d o la ró w  am er. Na p o d sta w ie  
p ozw u  w y z n a c z o n o  I. au d ien cję  na dzień  10. lis to p ad a  
1922 go<z 8.45 sa la  35. C elem  " trz e ż e n ia  p ra w  p o z w a 
n eg o  u s ta n a w ia  się  a d w o k a ta  9ra A rno lda  K re b sa  w e 
L w o w ie  k u ra to re m . T en że  k u ra to r  z a s tę p y w a ć  będ zie  
> rzeczone} sp ra w ie  n a  jego  k o sz t i n ieb e zp ie cz eń s tw o , 

dopóki on  w S ąd z ie  się  n ie  zg łosi lub p e łn o m o cn ik a  nie 
zam ianu je .

S ą d  o k rę g o w y  c y  w ib r ',  Jd d z ia ł I.
L rvów  dnia  4. p a źd z ie rn ik a  1922. 11501

]
Firm . 341. R g. C . II. 388. Z m ian y  d o ty c z ą c e  firmy7- 

ju ż  w p isanej. Do re je s tru  w p isa n o  d n ia  25. m a rc a  1922. 
S ied z ib a  f irm y : L w ó w . B rzm ien ie  f irm y : „U strij“ to 
w a rz y s tw o  u k ra iń sk ich  in ży n ie ró w  b u d o w y , sp ó łk a  z 
o b m eżen o ju  p o r ukój u. Z m ian y ; N a W ałn em  Z g ro m a
dzen iu  spó ln ik ó w  o dby tem  w e L w o w ie  1. s ty c z n ia  1922 
a s tw ien d zo n em  not. do 1. rep . 16444 zm ien iono  p rz e -  j 
p isy  p a r. 1, 2, 3 k o n tra k tu  spó łk i, a z a ra z e m  u ch y lo n e  
w  z u p e łn o śc i b rzm ien ie  paV. 8 i 16 teg o ż  k o n tra k tu . 
F irm a  sp ó łk i o p iew a  d o t td :  „ U str ij" , T o w a ry s t  w o p ro - 
m y s ło w o  b u d iw eln e , s r ó łk a  z  o b m eżen o ju  p o ru k o ju ; p o  
polsku:! ,,U s tró j“ , Towatrzystłwjci p rz e m y s ło w e  b u d o 
w lan e , sp ó łk a  z o g r. o d p o w ied z ia ln o śc ią . P rz e d m io t 
przedsiębiorstwa: a) wykonywane urządzanie i od-

Bi zm ian ie  f irm y : F a b ry k a  g ipsu  Jó z e fy  F ra n z  i Sy nów  
w e L w o w ie . N a p o d s ta w ie  d e k re tu  d z ied z ic tw a  Sądu 
pow . S. I. w e  L w o w ie  z  d. 26/9 1918. A. IV. 4 !5 '1 7 ,27 i 
d e k re tu  d z ie d z ic tw a  teg o ż  S ad u  z dnia 28/1. 1920 A. 
XXVIII. 119/19/9. n o tu je  się, żę  wyłącznym i. \\T aś;:ic;c- . 
lem  firm y  te> je s t A ntoni F .ranz.

Sad  o k rę g o w y  iako  h a n d lo w y . O d dział IV.
L w ó w  dnia 23. c z e rw c a  1920. 11506
P . 8324/22. firm . 1526. s to w . VII. 186. Zm iany' d o ty 

c z ą c e  firm y już w pisane j Do re je s tru  w p isan o  dn ia  9. 
p aźd z ie rn ik a  1922. S ie d z ib a  firm y: H reb en n e . B rzm ie 
nie f irm y : P ie rw sz a  m ech an iczn a  tkaln ia  W o ło k n o  koo
p e ra ty w a  z obm . oornłfoju w H reb en n e in  Z m iany : Na 
nadzw ym zujnem  w alnem  zg ro m ad zen iu  z dnia 3 w rz e 
śnia 1922 ucłhw alono zm ienić pa r. 27 s ta tu tu  w ten  sp o 
sób. że o d tąd  z a rz ąd  spó łdzie ln i .sk ła d a ć  ?:ę m a z 3. • 
c z ło n k ó w  i 2. z a s tę p c ó w . C z ło n k o w ie  za rz ąd u  do*ych- 
czasO w i ustąp ili. C z łonkam i z a rz ad u  w y b ra n o ;  Iw a n a  
C iu ro p a iło w ićz a  m a js tra  p iek a rsk ieg o . H ry h o ria  K osa- 
n o ck ieg o  a g ro n o m a  i W a sy la  D em ka ro ln ika , z a s tę p 
cam i zaś Iw an a  C zu b eja  em . u rzęd n ik a  i Iw a n a  K oza
ka ro ln ika , w szy s tk ic h  w H reb en n e in  z am ieszk a ły ch .

S ad  o k rę g o w y  iako  h a n d lo w y . O d d z ia ł IV. , 
L w ó w  dnj5  26. w rz-eśnia 1922. 11502
F irm . 1675. Rg. B . I. 197. Z m ian y  d o ty c z ą c e  firm y 

już w p isan e j. Do re je s tru  w p isan o  dn ia  30 p aźd z ie rn ik a  
1922. S ied z ib a  f irm y ; L w ów . B rzm ien ie  firm y : P e z e t. 
p o w sze ch n e  Zakłady- b u d o w lan e  S. A. P ro k u ro  n ad an o  
Z b ig n iew o w i O rz ec h o w sk ie m u  u rzęd n ik o w i firm y.

. S ad  o k rę g o w y  jako  handlow y-. OddziałbŁY..
L w ó w .d n ia -"%3. p a źd z ie rn ik a  1922. . 11529

F irm . 65/22. S to w . 1/215. Z m iany  i ‘d o d a tk i do w p i
sa n y c h  już firm  s to w a rz y s z e ń . W p isan o  w  re je s trz e  
s to w a rz y sz eń  zarobkow y-ćh  i g o sp o d a rc z y c h . S ie d z ib a , 
s to w a rz y s z e n ia :  Za.łoźce. B rzm ien ie  firmy-: K asa za licz 
k o w a  w Z ało źcach , stow .rTzy-szenie z a re je s tro w a n e  z 
o g ra m c z c ^ a  poręk.yj. 1. fCziion.kow.ie d y rd .c j i  w y s tą 
p ili: D y re k to ro w ie  S iinon D aw id so h n , C hąim  O sias, 
A d le r i Jó z e f A d le r i z a s tę p c y  L eib  H ersch  M ard er. 
M o jżesz  N ied er i LeibLsz Grosskop-f. 2. C złonkow ie, 
dyrekioji w y b ra n i:  S im on D aw id so h n  po n o w n ie , L ei- 
b isch  G ro ssk o p f i S a lom on  A d le r dy-rektoram i na v 7al- 
■nem z g ro m ad zen iu  z d n ia  4. g ru d n ia  1921.

S ad  o k rę g o w y  jak o  h am iio w u . O d d z ia ł II. 
Z ło czó w  dn ia  1. k w ie tn ia  192-2. 5334
F irm . 159. R g. A. II. .140. W p is  do re je s tru  handlo- 

yvego firm y  pojedyM czej. W p isan o  do  re je s tru  h a n d lo 
w e g o  d la  firm  pojedyńczy-ch. S ied z ib a  tirm y : L w ó w . 
B rz m ie n ie  f irm y : Iz y d o r  P fau , sk ład  to w a ró w  m od 
n y c h  w  ( ^ ‘L w o w ie . P rz e d m io t p rz e d s ię b io rs tw a ;  w  
b rzm ien iu  firrny . W ła śc ic ie l: Iz y d o r P fau , kup iec  w e  
L w o w ie . R y n e k  19. D zień  w p isu : 9. k w ie tn ia  1919. *

S a d  o k rę g o w y  jako  handJow7y, . O d dział IV.
L w ó w  dnia 9. w rz e śn ia  1919. 11492 1
F irm . 1195. S to w . VI, 191. Z m ian y  i  d o d a tk i d o ty - . 

c zące  f irm y  już w p isan e j. Do re je s tru  w o isan o  dnia 
23. w rz e ś n ia  1920. S ied z ib a  f irm y : L w ó w . B rzm ien ie  
f irm y : S k ład n ica  K ółek  ro ln iczy ch  w e  L w o w ie , S to w . 
za re j. z o g r. por. n a s tę p u ją c e  z m ian y : Na p o d s ta w ie

■diwały- W aln eg o  Z g ro m ad zen ia  cz ło n k ó w  z diyyi 18. 
llp ca  1920 zm ien io n o : P a r .  1 s ta tu tu  ta k . że o d tąd  f ir
m a  s to w a rz y s z e n ia  b rz m ieć  b ed zie : ..S k ład n ica  p rz e d -  ’ 
m ieść  L w o w a " , s to w . za re j. z  o g r. p o r.: par. 10 s ta -  . 
tu lu . k tó r y  o d tą d  b rz m ieć  b ed zie : ,.W vv>kość u d z ia 
łów  u s ta n a w ia  s ię  n a  100 M kp.“ —  n a d to  zm ieniono
p a ra g ra fy :  3, 6, 9, 16, 19. 20. 21. 22, 25. 26. 28. 31,
32. 41. 42, 43. 44, 45. 46, 47, 48. 49 i 50 — iak  w
p ro to k o le  p rz ec h o w a n y m  w  ts . z b io rz e  załączn ików '.

S ąd  o k rę g o w y  jak o  handlow y-. O d d z ia ł IV.
L w ó w  dn ia  22. w rz e śn ia  J920. 11488 '
F irm . 1383. R g . -A. IV. 19. W pas udzie len ia  P r o 

kury-. D o re je s tru  w p isan o  dn ia  1. w rz e śn ia  19?2. S ie- 
dzłba  f irm y : L w ó w . B rzm ien ie  f irm v ; Raii.sfwznyó z a  
k ła d y  n a fto w e  w e  L w o w ie . W p is  sz c z e g ó ło w y : P r o 
k u rę  u d z ie lo n o  inż. S te fan o w i L enartnw icz.ow '; w e  
L w o w ie , k tó re g o  u sta n o w io n o  z as tę p cą  g łó w n e g o  d y - - 
re k to ra  firmy-. ;

S a d  okręgow y- iako  handlow y-. O d d z ia ł IV .
L w ó w  dnia 28. sie rp n ja  1922. 11487
F irm . 1625/21 S to w . VII. 238. W p is  f irm y  sp ó łd z ie l

ni D o  re je s tru  yy p isan o  dnia 4. s ty c z n ia  1922. Siedzi
b a  firmy-; R om anów  p o w . B ó b rk a . B rzm ien ie  f i r m y : , 
S p itk a  to rh o w e m a , ki o p e ra ty w a  z  obm . porukoju  w 
R om anow i. P rzed m io ll p rz e d s ię b io rs tw a :  D z ia ła ln o ść  l
spó łdz ie ln i o g -a n ib ż o a a  w y łą c z n ie  d o  cz ło n k ó  w, a  i
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! p rz e tk n io tc m  jej je s t:  a) p ro w a d z e n ie  d la  sw y c h  cz łan - 
Jków h an d lu  środkami spożywczymi, a r ty k u ła m i p ie rw - 
:.szej potrzeby, nic alkoholowymi napojami, p rzed łn io - 
j ta m i  db . domowego użytku i ro h ieg o  ^ g o sp o d a rs tw a  i 
•.<2a rz e m io s ła  i p rz e m y s łu  gospoc! r -z y m i p ro d u k tam i, 
I ja k  zbo że , b y d ło , m leko , sk ó r’.' u rra d z e ttie  m ag azy - 
iuów. ty c h  towarów, b) przetwarzani;: p ro d u k tó w  sw oich  
[członków  sp o so b em  przemysłowym ; fab ry c z n y m , c)
| n a b y w an ie  i [u trzy m an ie  n a  składzie;, g o sp o d a rcz y c h  
[n a rzęd z i i o d d a w an ie  Ich do  u ż y tk u  w g o sp o d a rs tw ie  
i w  d ro d ze  n a jm u  w y łą c z n ie  sw y m  członkom , d) k u p n o  
lii d z ie rż a w a  ziem i i b u dynków ' d la  sw y c h  cz ło n k ó w , 
m ) p rzy jm o w am e  z am ó w ień  n a  w y k o n a n ie  siłam i sw y c h  
jcz to n k ó w  ro b ó t b u d o w ia n y ch , ro ln y ch , la so w y c h , m aj- 
.sterslkich, lęb a iiie  d rz e w a , p rz e w o z u  rz ec zy  i to w a -  
T ó w , f) p rz y jm o w a n ie  k a p ita łó w  do o b ro tu  za  iumówlo- 
rn y m  p ro cen tem , g) ud z ie lan ie  sw y m  członkom  tan ich  I 
d o s tęp n y ch  p o ż y cz ek  celem  p o d n iec en ia  id i  g o sp o d a r
s tw a  -Jub p rzem y słu , h) celem  ro z w o ju  l z je d n y w a n ia  

[sobie cz ło n k ó w  z ac h ęc an ie  do o św ia ty  i nauk i, w zb u - 
>dzeni.c z am iło w an ia  do  o szczęd n o śc i, d o  p ra c y , pow cza- 
[tiłe c z ło n k ó w  w e  w sze lk ich  sprawcach o św ta ty , k u ltu - 
[.ry i g o sp o d a rs tw a  p rz e z  z ak ład a n ie  Knr só w  g o sp o d a r
c z y c h ,  d e m o n s tra c j i  am ato rsk ich ' p ro d u k c ji s iłam i sw y ch  
".członków ,i p rz y  p o m o cy  in s tru k to ró w  i lu s tra to ró w . 
U d z ia ł c z ło n k a  w y n o s i 1000 M kp. z c zę g o  p o ło w a  p ła t 
na  je s t  p r z y  p rz y s tą p ie n iu  c£o spó łdz ie ln i, a  re s z ta  w 
■ciągu roku  o b ro to w e g o . K a żd y  cz ło n ek  m o że  m ieć  
w ięce j u d z ia łó w . C z as  trw a n ia  n ie o g ra n ic z o n y . Z a rz ąd  
sp ó łk i sk ła d a  się  z t rz e c h  c z ło n k ó w  i dw n z a s tę p c ó w . 
C złonkam i z a rz a d u  wyiblrano: J o s y fa  C z u c z k e w y c z a , 
k ie ro w n ik a  sz k o ły , D an y fa1 O rło w ic za  i Iw a n a  P ro -  

(cyfka, g o sp o d a rz y , w sz y s tk ic h  z a m ie sz k a ły c h  w  R o- 
| m an o w ie , z a ś  z a s tę p ca m i T y m o fje ja  M y s ia k a  i W a - 
's y la  B e re z k ę , g o sp o d a rz y  w  R o m an o w ie . C z ło n k o w ie  
..odpow iadają u d zia łam i, a n a d to  k w o tą  ró w n a ją c ą  się 
t r z y k ro tn e j  w y so k o śc i z d e k la ro w a n y c h  u d z ia łó w . 0 -  
g ło szen ia  sp ó łd z ie ln i p o m ie sz cz a n e  b ę d ą  w  k a ż d o ra -  
m w y m  o rk a n ie  T o w a rz y s tw a  K raiiow yi S o ju z  re w i- 
zyirnyj n isk ich  stó tw arzy szeń  hospoda.rskJdh, p o ż y c 

zkow ych  i p rom ysłow yc-h  w e  L w o w ie , i a b  ego o rg an em  
je s t  ob ecn ie  „ H o sp o d a rsk o  k o o p e ra ty w n y ) c z a so p y ś  w e  

•L w o w ie : P o d p is  firm y : P o d  b rzm ien iem  firm y  dw aj 
'c z ło n k o w ie  zaTządu p o ło żą  łączn ie  sw o je  p o d p isy .

fS p ó łd z ie ln ia  m a  ra d ę  n a d z o rc z a , sk ła d a ją c a  się  z 7 
cz ło n k ó w . P rz e p is y  o lik w id ac ji /.godne z ulstaw ą o  
sp ó łd z ie ln iach .

S a d  o k rę g o w y  jako  h a n d lo w y . O d d z ia ł IV.
L w ó w  dn ia  2. s ty c z n ia  1922. 11272

F irm . 857. R g. A. 111. 132. W p is  f irm y  sp ó łk o w e j. 
D o re je s tru  w p isa n o  dn ia  8 sie rp n ia  1921. S ied z ib a  

jsp ó łk i:  L w ó w . B rzm ien ie  f irm y : „ L ize n t“ M ię d z y n a ro 
d o w e  Ejjnr-o sp e d y c y jn e  h a n d lo w e  D. i S. B ra tłd w ą ju ; 

•po n iem ieck u : „ L ize n t"  in te rn a tio n a le s  S p e d itk m s und 
'H a n d e lś  B u ro  D. e t S . B ra n d w a in ;  p o  f ra n c u sk u : „ U -  
z e n t“ B u reau  In te rn a tio n a l d e  la  sp ed itio n  e t  dii co tn- 

Jm e rce  D. e t  S . B ra n d w a jn . R odzaj sp ó łk i: jaw n a  sp ó łk a  
h a n d lo w a  od  28. c z e rw c a  1921. P rz e d m io t  p rz e d s ię 
b i o r s t w a ;  S p e d y c ja  to w a ró w  i b a g a ż y  do s ta c ji ko lejo - 
[w y c h . n a  p o cz tę  i p rz e w ó z  to w a ró w  i m ebli w e  L w o - 
iw ie , z a ład o w an ie , k o m iso w e  m a g a zy n o w an ie  to w a ró w , 
[k o m iso w e  k u p n o  i s p rz e d a ż  to w a ró w  n a  rach u n ek  
k lijen tó w . J a w n y m i sp ó ln ik am i są :  D aw id  B ra n d w a in  i 
:Szłojm e B ra n d w ain  k u p c y  w e  L w o w ie . D o z a s tę p s tw a  
spó łk i u p ra w n ien i są  o baj sp ó ln icy  k o le k ty w n ie . P o d p is  
■firmy n a s tęp u je  w  te n  sp osób , ż e  p o d  w y d ru k o w a n e m , 

[w y e iśn ię tem  s ta m p ilją  lub w y p isa n e m  p rz e z  k o g o k o l- 
łw ie k  b rzm ien iem  firm y  p o ło żą  sw e  w ła sn o rę c z n e  pod- 
ip isy  o b a j sp ó ln icy .

S ąd  o k rę g o w y  ja k o  h a n d lo w y , O d d z ia ł IV.
L w ó w , dinia 29. lip ca  1921. 11293

F irm . 973. R g . A. IV. 2. Z m ian y  d o ty c z ą c e  w p isan e j 
t f irm y  sp ó łk o w e j. D o re je s tru  w p isa n o  d n ia  Ź& c z e rw c a  
[1922. S ie d z ib a  f irm y : L w ó w . B rz m ie n ie  f irm y : A stm an  
Sim on i S k a . Z m ian y : Spó ln ik  O h ask e l R o th  w y s tą p ił  

(ze  sp ó łk i. D o z a s tę p s tw a  sp ó łk i i do  p o dp isu , ja k  rów- 
:.m'eż do  podpisu  f irm y  na  w e k s la ch  i s k ry p ta c h  d łu ż 
n y ch  u p raw n ien i są  dw aj sp ó ln icy  łączn ie , a to  W olf 
A stm am i i M a je r  Sim on.

S ą d  o k rę g o w y  c y w . jak o  h an d lo w y , O d d z ia ł IV.
L w ó w , d n ia  24. c z e rw c a  1922. 11530

P . 5809/22. FJrm . 1123. S to w . VII. 310. W p is  f irm y  
■spółdzielni. W p isan o  d o  re je s tru  dn ia  26. lip ca  1922. 
S ied z ib a  S p ó łd z ie ln i: L w ó w . B rzm ien ie  f irm y : ,.H an
d lo w ie c 1 A d re so -S k o ro w id z  W o je w ó d z tw  R zeczy p o sp o 
litej P o lsk ie j, I tifo rm ac y jn o -rek lam o w a  hand low a. A jen
cja, S p ó łd z ie ln ia  z o g ra n ic zo n ą  o d p o w ie d z ia ln o śc ią ."  

.O d p o w ied z ia ln o ść : C z ło n k o w ie  o d p o w ia d a ją  z a  z o b o 
w ią za n ia  S pó łdz ię jn i u d z ia łam i i d a lszą  k w o tą  ró w n a 
ją c ą  się  w y so k o śc ią  z a d e k la ro w a n y c h  udziałów". C zas 
't r w a n ia  S p ó łd z ie ln i: n ie o g ra n ic z o n y . P rz e d m io t p rz e d 
s ię b io rs tw a  i jeg o  ce l: C e lem  S p ó łd z ie ln i je s t  pop ie  
ra n ie  g o sp o d a rs tw a , o ra z  p o d n ies ien ie  poziom u ku ltu - 

f ra ln e g o  cz ło n k ó w  p rz e z : a) w y d a w a n ie  k s ią g  a d re 
so w y c h  m ie sz k ań c ó w  m iast' w o je w ó d zk ic h  w ra z  z ad - 

’ re sam i w ład z , u rz ę d ó w , in s ty tu c ji, red ak c ji, c zy te lń , 
c ec h ó w , k o o p e ra ty w , z w ią z k ó w , s to w a rz y s z e ń , za- 

,k ła d ó w  n a u k o w y ch  i leczn iczy ch , w id o w isk  itp . b) 
W y d a w a n ie  sk o ro w id z a  w o ln y ch  z a w o d ó w , rękodzieł, 
h an d lu  i p rz e m y słu  w c a łe j P o lsce , c) W y d a w a n ie  
c za so p ism a  fach o w e g o  p. t. „ H an d lo w ie c" , d) P ro w a -  
tteen ie  b iu ra  in fo rm acy jn eg o  i w y w ia d o w c z e g o  o zdo l- 
■ n o ś  ci k re d y to w e j, e) P ro w a d z e n ie  b iu ra  o g ło sz eń  i r e 
k lam . f) P ro w a d z e n ie  A jencji handlow o) -  k o m iso w e j. 
W y so k o ść  u d z ia łó w : U dziął w y n o s i 10.000 M kp. (d z ie 
sięć  ty s ię c y )  m a re k  po lsk ich , cz ło n ek  o b o w ią z a n y  je s t  
p rz y  p rz y stąp ien iu  do  S pó łdz ie ln i w p ła c ić  conajnm iej

25 p ro c . d e k la ro w a n y c h  u d z ia łó w , re s z ta  m oże b y ć  
w p ła c o n a  ra ta m i w ed le  u zn an ia  Z arz ąd u , ibajpóźniej je-

s tw a :  .handel to w a ra m i k o lo n ia ln y m i i in n y m i n a  w sp ó l
ny  rach u n ek , S p ó ln icy : M aks S t a r k ą  S ch m erl S te in  i"■■Uflitcdua ra ta m i w e tu e  azsuuna /.a i/^ łu u , ibo h/u /ju m  j<-- .n r ■ -■„«------.  ł»-,a

d n a k  w p rzec iąg u  6 m ies ięcy  od  dnia podpisan iu  de - M elech  Haipeni. k u p c y  w e  L w o w ie . P o d p is  n  y .  -
k laracii. Z a rz ą d ; Z a rz ą d  S p ó łd z ie ln i sk ła d a  się eof.a j- 
m niej z  trz e c h  cz ło n k ó w , tu d z ież  co  na jm niej d w ó ch  
z a s tę p c ó w . D o z a s tę p s tw a  n a  z e w n ą trz  w y s ta rc z a  
w sp ó łd z ia łan ie  d w ó cn  cz ło n k ó w  Z arz ąd u . Z a rz ą d c y : 
C z ło n k am i Z arząd u  w y b ra n o : Ja n a  B u ła ta , p rz em y 
s ło w c a , Z d z is ła w a  C z y że w sk ie g o , ku p ca, W ła d y s ła w a  
L ew ick ieg o , k u p ca , z ą ś  z a s tę p ca m i B o le s ła w a  Freuinda, 
k u p c a  i F e lik sa  K ondzio łkę . k u p ca , w szy s tk ic h  w e  
L w o w ie  zam ieszkanych . P o d p is  firm y : F irm ę  p rz e d s ie

b rzm ien iem  firm y  po łożą  sw o je  p o d p isy  sp ó ln icy , a  to 
M ak s S ta r k  i S ch m eri S te in  lub M ak s S ta rk  i M echel 
H a lp ern . S p ó łk a  is tn ie je  od  19. lip ca  1921.

S ą d  o k rę g o w y ' jako  h an d lo w y , O d d z ia ł IV.
■ L w ó w , dn ia  L w rz e śn ia  1921. U 522

Firm . 450 Rg. A. II. 296. W p is  f irm y  p o jedynczej. 
Do re je s tru  w p isan o  dn ia  3. k w ie tn ia  1920. S ied z ib ą  
firm y : L w ó w . B rzm ien ie  f irm y : M ark u s  Juffe . P rz e d -  
n ic t p rz e d s ię b io rs tw a :  h a n d e l p ie rzem . P o s ia d a c z :

b io rs tw a  po d p isu ją  d w a j c z ło n k o w ie  Z arz ąd u , d o łąc za ią  . p . M ąrk u s  G e rs te i r. Ju ffe , k u p iec  w e  L w o w ie  pl. T eo 
sw o je  p o d p isy  do  firm y. R ada  N a d z o rc z a : R ad a  N ad- ; d o ra  12.
z o rcz a  sk ła d a  się  z 9 cz ło n k ó w . O g ło sz e n ia : O g ło sz ę - i  $ a d  o k rę g o w y  jak o  h a n d lo w y , O d d z ia ł IV. 
nia p o ch o d zące  ze  S p ó łdz ie ln i um ieszczo n e  będ ą  w ■

G a z e c ie ’ L w ow sk ie j*1. R o z w iąz an ie : D o b ro w o ln e  r o z 
w ią za n ie  S pó łd z ie ln i n a s tą p ić  m oże  jed y n ie  w te d y , 
g d y  W aln e  Z g ro m ad zen ie  cz ło n k ó w  po  dw óch  k o le jn o  
po so b ie  n a s tęp u jąc y c h  zg ro m ad zen iach  w o d stęp ie  3. 
m ie s ię c y  uch w ali je  w ię k sz o śc ią  3/4 g ło só w . L ik y /fd acja  
n a s tą p i zg odn ie  z  u s ta w ą  o  S p ó łd z ie ln iach .

S ą d  o k rę g o w y  jak o  h an d lo w y , O d d ż ia ł IV.
L w ó w  d n ia  24. Irpca 19?? 11491
F irm . 1624. s to w . III. 79. W p is ro z w ią z a n ia  s to 

w a rz y sz e n ia . D o  re je s tru  w p isan o  d n ia  24. p a źd z ie rn ik a  
1922. S ied z ib a  f irm y : Ż ó łk iew . B rzm ien ie  f irm y : Z ak ład  
k re d y to w y  d la  han d lu  i p rz e m y słu  w Ż ó łk w i, s to w . 
za re j. z ogr. p o rę k ą . N a w alnem  z g ro m ad zen iu  o d b y 
tem  27. s ie rp n ia  1922 u ch w alo n o  ro z w iąz an ie  i lik w id a 
cję s to w a rz y s z e n ia . L ik w id a to ram i w y b ra n o  A b rah am a  
S c h a p irę  j W o lfa  C h a ry  w Ż ó łkw i, k tó rz y  p o d p isy w a ć  
b ę d ą  firm ę  w ten  sposób , że pod jej b rzm ien iem  z do
d a tk ie m  w sk az u jąc y m  n a  lik w id a c ję  u m ie sz cz ą  sw e  
p o d p isy  łączn ie  lik w id a to ro w ie . L ik w id a c ja  n a s tą p i po 
m yśli p rz ep isó w  a r t.  76—-84 u st. o  sp ó łd z ie ln iach .

S ąd  o k rę g o w y  jak o  h a n d lo w y . O d d z ia ł IV. 
L w ó w . dn ia  14. p a źd z ie rn ik a  1922. 11528

F irm . 942. Rg. C. IV. 99. W p is  f irm y  sp ó łk o w e j. 
D o re je s tru  w p isan o  d n ia  1 w rz e ś n ia  1920. S ie d z ib a  fir
m y : L w ó w . B rzm ien ie  f irm y : P ie rw s z e  M ało p o lsk ie  
T o w a rz y s tw o  h a n d lo w o -p rz e m y s ło w e  sp ó łk a  z ogr. 
p o rę k ą . Przedtaniot p rz e d s ię b io rs tw a :  p rz e d s ię b ra n ie
w sze lk ich  czy n n o śc i w c h o d zą c y ch  w  z a k re s  hand lu  1 
p rz em y słu  p ro d u k tó w  ro ln y ch  i le śn y ch , n a b y w a n ie  w  
ty m  celu  te re n ó w , w ła sn o śc i g ru n to w y c h  i z a k ła d ó w  
p rz e m y sło w y c h . R o d zaj spó łk i i fo rm a : S p ó łk a  z  ogr. 
odp . o p ie ra  się  n a  k o n tra k c ie  z d z ia ła n y m  w fo rm ie  
a litu  n o ta r ia ln e g o  z  d a ty  L w ó w , 7. c z e rw c a  1920 1. rep. 
74449. C z as  trw a n ia  n ieo g ra n ic z o n y . W y so k o ść  k a p ita ln  
z a k ła d o w e g o  1,200.000 M kp. p e łn o w p ła c o n y . U p ra w n ie 
ni do  z a s tę p s tw a  z a w ia d o w c y ; L e s z e k  G ra b o w sk i i 
Z y g m u n t O s tro w sk i w e  L w o w ie , ui. P e łc z y fiśk a  5. 
P o d p is  f irm y  n a s tęp u je  w  ten  sp osób , że  pod w y p isa 
nem  lub w y e iśn ię tem  b rzm ien iem  firm y  u m ieszczą  sw e  
po d p isy  o ba j z a w ia d o w c y . O g ło szen ia  < o g ła sz a n e  b ę d ą  
w G azec ie  L w o w sk ie j.

S ą d  o k rę g o w y  jak o  h a n d lo w y , O d d z ia ł IV.
L w ó w , dnia 17. c z e rw c a  1920. 11527
F irm . 1188. R g. C. III. 285. W p is  ro z w ią z a n ia  spó łk i. 

Do re je s tru  w p isan o  dn ia  30. lipca  1922. S ie d z ib a  f irm y : 
L w ó w . B rzm ien ie  f irm y : S k a n o lew  p rz e d s ię b io rs tw o  
h a n d lo w e  sp ó łk a  z o g r. por. Z m ian y : Ń a  w a ln em  z g ro 
m ad zen iu  o d b y tem  22. lipca 1922 s tw ie rd z o n e m  n o ta r . 
do 1. re p . 20699 u ch w alo n o  ro z w ią z a n ie  i lik w id ac ję  
spó łk i. L ik w id a to rem  u sta h o w ju n o  P io tra k o w sk je g o , d o 
ty c h c z a so w e g o  z aw ia d o w c ę , k tó ry  b ę d z ie  sp ó łk ę  p o d 
p is y w a ł  w  te n  sp o só b , że  pod b rzm ien iem  f irm y  z  do
d a tk iem  w  likw idac ji p o ło ż y  sw ó j podpis.

S ą d  o k rę g o w y  jak o  h a n d lo w y , O d d z ia ł IV.
L w ó w , d n ia  27. lip ca  1922. 11526

F irm . 979. R g. A. III. 26. Z m ian y  d o ty c z ą c e  w p isa
nej już f irm y  sp ó łk o w ej. D o re je s tru  w p isan o  d n ia  28. 
c z e rw c a  1922. S ied z ib a  f irm y : L w ó w . B rzm ien ie  f irm y : 
Inż. W la ss ie s  i R u to w sk i. Z m ian y : U zu p ełn io n o  p rz e d 
m io t p rz e d s ię b io rs tw a  o  ty le , że  sp ó łk a  p ro w a d z i ta k ż e  
fa b ry k ę  s to la rsk ą .

S ą d  o k rę g o w y  c y w . jak o  h an d lo w y , O d d z ia ł IV.
L w ó w , dn ia  24. c z e rw c a  1922. 11524

F irm . 272/21. Rg. C. IV. 219. W p is  f irm y  sp ó łk o w e j. 
D o  re je s tru  w p isa n o  d n ia : 23. k w ie tn ia  1921. S ie d z ib a  
f irm y : L w ó w . B rzm ien ie  f irm y : T o w a rz y s tw o  d la  o - 
b ro tu  su ro w ca m i .P r o d u k t"  sp ó łk a  z  o g r. o d p . P r z e d 
m ioty p rz e d s ię b io rs tw a : P ro w a d z e n ie  p rz e d s ię b io rs tw a
k u p n a  i s p rz e d a ż y  sk ó r  i in n y ch  su ro w có w , p ó łfa b ry 
k a tó w  i f a b ry k a tó w  n a  ra ch u n e k  w ła s n y  i o só b  t r z e 
cich. C z a s  t rw a n ia  spó łk i n ieo g ra n ic z o n y . K a p ita ł za 
k ła d o w y  sp ó łk i: 160.000 m k. w  p o ło w ie  tj. w  k w o c ie  
80.000 w p łaco n y . Do z a s tę p s tw a  spó łk i u p ra w n ien i są  
z a w ia d o w c y . N a zw isk a  z a w ia d o w c ó w : Iz ra e l W oli, k u 
p iec  w e  L w o w ie , M en asze  W olf, B en jam in  A n d er- 
m an n , Iz ra e l S p ie g e lg las  k u p c y  o ra z  D . B ru n o  P o k o rn y  
a d w o k a t. N a zw isk a  z a s tę p c ó w  z a w ia d o w c ó w : P in k a s  
D isten feld , Iz ra e l H e rsc h  2  im. F e lse n s te in  k u p c y  o ra z  
Iz a a k  P is ty n e r  p rz e m y sło w ie c , w s z y s c y  w e L w o w ie  
zam ieszk a li. P o d p is  firm y  u sk u te c z n ia  się  w  te n  sp osób , 
że  pod b rzm ien iem  firm y  po d p isu ją  się Iz ra e l W o lf lub 
M en asze  W o lf w ra z  z  jed n y m  z d a lszy ch  t rz e c h  za
w ia d o w có w . S to su n k i p ra w n e  sp ó łk i: S p ó łk a  o p ie ra  się 
na  k o n tra k c ie  z d z ia ła n y m  w e fo rm ie  a k tu  n o ła r j .  z da 
ty  L w ó w  3. lu te g o  1921. Irep . 12997.

S ą d  o k rę g o w y  jak o  h a n d lo w y , O d d z ia ł IV.
L w ó w , dn ia  12. k w ie tn ia  1921. 11523

F irm . 1025. R g  A. III 153. W p is  f irm y  jaw n e j sp ó łk i h a n 
d lo w ej. D o  re je s tru  w p isan o  d n ia  10. w rz e śn ia  1921. 
B rzm ien ie  f irm y : D om  h a n d lo w y  ’K o łex , S ta rk , S te in  i 
S k a . S ie d z ib a  f irm y : L w ó w . P rz e d m io t p rz ed s ię b ió r-

L w ó w , dnia 3. k w ie tn ia  1920. 11519
F irm . 316. Rg. A. II. 154. W p is  d o  re je s tru  h a n d lo 

w eg o  firm y  p o jed y n cze j. W p isan o  d o  re je s tru  h a n d lo 
w eg o  dla firm  p o jed y n czy ch . S ied z ib a  f irm y : L w ó w . 
B rzm ien ie  f irm y : Jó ze f S ch le ife r. P rz e d m io t p rz e d s ię 
b io rs tw a :  H u rto w n a  sp rz e d a ż  sk ó r w y p ra w io n y c h . 
W ła śc ic ie l: Jó ze f S ch le ife r, k u p ie c , w e  L w o w ie , ul. 
Ż ó łk iew sk a  35. U d z iek m o  p ro k u rę  R ozalii S ch le ife r. 
P o d p is  firm y : F irm ę  p o d p isy w a ć  b ę d z ie : Jó ze f S ch le ife r 
im ien iem  i n a zw isk iem , R o za lja  S ch le ife r, jak o  proku- 
rz y s ta  f irm y  będ zie  'p o d p isy w ać  firm ę  w te n  sposób , 
że  pod b rzm ien iem  f irm y  p. Jó ze f S ch le ife r p o ło ży  sw e  
im ię i n azw isk o . D zień  w p isu : 4. c z e rw c a  1919.

S a d  o k rę g o w y  jako  h an d lo w y , O d d z ia ł IV.
L w ó w , dn ia  3. c z e rw c a  1919. 11518
F irm . 319. Rg. A. II. 62. Z m iany  i d o d a tk i o d n o sz ą 

ce  się  do w p isan y ch  już w re je s trz e  h a n d lo w y m  firm  
k u p có w  p o jed y ń czy o h  i spó łek . D o re je s tru  o d d z ia ł A, 
w c iąg n ię to  oo n a s tę p n ie : S ied z ib a  f irm y : L w ó w .
B rzm ien ie  f irm y : S ch le ife r e t W in te r . R o zw iąz an ie
spó łk i i u s ta n o w ien ie  l ik w id a to ró w : U s ta n o w io n o  li
k w id a to ra  w  oso b ie  ad w . d ra  O sw a ld a  P in sk e ra  w e 
L w o w ie . P o d p is  f irm y : T en ż e  b ęd z ie  p o d p isy w a ć  firm ę 
im ien iem  i n a zw isk iem  pod b rzm ien iem  firm y  z d o d a t-  
kim  „ ,w  lik w id ac ji" . D zień  w p isu : 16. c z e rw c a  1919.

S ą d  o k rę g o w y  jako  h a n d lo w y , O d d z ia ł IV.
L w ó w , d n ia  10. c z e rw c a  1919. 11517
F irm . 1814 S to w . VI. 311. Z m ian y  d o ty c z ą c e  firm y 

sp ó łd z ie lcze j już w p isan e j. D o  re je s tru  w p isano  d n ia  20. 
lis to p a d a  1922. S ie d z ib a  sp ó łd z ie ln i: L w ó w . B rzm ien ie  
f irm y : N a cze ln y  U rz ęd n ic zy  Z espó l A p ro w iz ac y jn y  
N. U. Z. A. S p ó łd z ie ln ia  z  og r. o d  po  w . w e  L w o w ie . 
Z m ian y : D o ty c h c z a so w i cz ło n k o w ie  Z a rz ąd u  ustąpili. 
C z ło n k am i Z a rz ąd u  (D y re k to ra m i)  w y b ra n i:  T ad eu sz
R yb ick i, S ta n is ła w  K ąju ieńsk i, S ta n is ła w  P a lu ch ó w  ski — 
w sz y s c y  p o n o w n ie  i n o w o  A ntoni S k o c z y la s , 
z a ś  z a s tę p ca m i d y re k to ró w :  A dam  K azsiow ski i L eon  
C zep ie lo w sjd , w s z y s c y  w e  L w o w ie .

S ą d  o k rę g o w y  jak o  h a n d lo w y , O d d z ia ł IV.
L w ó w , 20. lis to p a d a  1922. 11516

F irm . 1748. Rg. C. VI. 341. W pis filji f irm y  sp ó łk o 
w ej. W p isan o  do  re je s trn  d n ia  23. lis to p a d a  1922. S ie 
d z ib a  f irm y : Z ak ład  g łó w n y , W a rsz a w a , ul. N o w y  
Z jazd  7, F ilia : L w ó w , P a sa ż  M ik o lasch a . B rzm ien ie  rir- 
m y ;  „ C a rl B o d ik er i S k a " , sp ó łk a  z  ogr. o d p o w . P rz e d 
m io t p rz e d s ię b io rs tw a :  P ro w a d z e n ie  in te re su  ko m iso 
w ego , a g e n tu ro w e g o , o ra z  k u pno , sp rz e d a ż , im p o rt i 
e k s p o r t  to w a ró w  i re p re z e n ta c ja  firm . S to su n k i praw nie 
S p ó łk i: Spó łką, o p ie ra  się  n a  k o n tra k c ie  z  d a ty  W a r 
s z a w a  5. k w ie tn ia  1922 u w ie rzy te ln io n y m  n o ta rja ln ie  
do  L rep . 853. K a p ita ł z a k ła d o w y  1,900.000 M kp. podzie
lo n y  n a  100 u d z ia łó w  c a łk o w ic ie  w p faco n y , 492.000 
M kp. g o to w izn ą  i n a  508.000 M kp. o cen ian o  w k ła d  r z e 
c zo w y . C z as  t rw a n ia :  n ieo g ra n ic z o n y . Z a rz ą d  sk ła d a  
się  z  2 cz ło n k ó w , a  to : C a ro la  B o d ik e ra  w A m ste r
d am ie  i F ra n z a  L o u isa  B o e rb o m  w  W a rsz a w ie , ul. 
N o w y  Z jazd 7. P ro k u rę  d la  z a s tę p s tw a 'o d d z ia łu  lw o w 
sk ie g o  n a d an o  p. M a rk o w i B ie le ro w i, z am ieszk a łem u  
w e  L w o w ie , ul. S y k s tu s k a  14 i p. Jó ze fo w i B n ssg an - 
gow i. z am iesz k a łe m u  w e  L w o w ie , pi. B e rn a rd y ń sk i  15. 
P o d p is  ffrm y  n a s tęp u je  w  ten  sp osób , że  p o d  stem p lem  
firm y  u m ieszcza  sw ó j podpis jeden  z  z a rz ą d c ó w  lub 2 
p ro k u rzy śc i k o llek ty w n fe .

S ą d  o k rę g o w y  jak o  h an d lo w y , O d d z ia ł IV.
L w ó w  dnia  10. lis to p a d a  1922. 11595

MzwpsfiB Palus Zpm ta lf
ZRZESZENIA DLA Z A KUPNA, ZBYTU I 
W YTW Ó RCZE FABRYKANTÓW  LIKIERU, 
RUMU, OCTU I SY R O PU  1 t. p . »POLONIA“ 

S to w . zar. z o g ta n . p o ręk ą
o4bę<łzi5 s ię  w  fobotę  daia 30-go giudnia 1922 o godz. 
1-szej p op o łu d n u  w  lo k a lu  S tow arzyszen ia , R ynek  1. 3. 

z  następującym  porządkiem  dziennym  :
1) Spraw ozdanie D yr;lrcji z czyn ności i p ;zy jęc ie  tegoż  

do zatw ierdzającej w iadom ości.
?.) P rzedstaw ien ie zam knięcia rachunkow ego i pow zięcie  

u ch w ały  co do i ozdziafu z y sk ó w  i strat i co do 
w sie lk ic n  i-h y c h  k w estji w iążących  się  ze Spraw o
zdaniem  z czy n n o śc i i rachunkow em .

3) Udziel “o ic a to lu tc r ju m  D yrekcji i Radzie N a d z o rc z e j
4) P ow zięcie  uchw ał co do rozw iązania stow ar*ySIen jk)

tudzież je g o  likw idacji
5) W ybór likw idatorów  i ud zie len ie  ty m ż e  in s lm k cy j.
6)  W niosk i i interpelacje C złonków .

Za Radę N adzorczą: Za D yrek cję :
Natan Arnold. 11666 D. K essler.

W y d a w c a :  S P Ó Ł K A  W Y D A W N IC Z A . R e d a k t o r  n a c z e l n y  i o b p o w  c d z i a ln y :  Stanisław Rassowskl.
7. Drukarni Polskiej, pod zarząd n / .  u .ewicza, Lwów Chorążczyzna 31 .


